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1000- lecie
Imponujące uroczystości z udziałem Prezydenta R P i Marszałka Roli Żymierskiego

Święto. Ludowe obchodzone było niezwykłe uroczyście w całym kraju. Najbardziej jednak 
co obchód tego święta wypadł w prastarym Gnieźnie, gdzie Święto Ludowe połączone było z 
iOOO-Iecia istnienia Gniezna.

imponują-
obchodem

Mi
¿ruezno — stara siedziba

Reszka I i Chrobrego, już w 
Przeddzień uroczystości, to 
Iest w sobotę wieczorem 
pr.zyhrał a odświętny oharak-

^  niedzielę rano do Gniie- 
4&a Przybył prezydent RP., 
Marszałek Polski Żymierski, 
^ rs z a łe k  sejmu Kowateki,
^ńerałięja, przedstaw icie le
flaPvyższych władz państwo- 

oraz państw zaprzyj aź- 
?i°nych: Związku Radziac- 
ieg°i Francji, Jugosławii, 
ar-ów Zjednoczonych itd,

Chlebem i solą pow itał Pre 
Jdenta RP prezydent miasta 

bieżna. Po Misizy ś>v. Pre- 
*jdent Bierut dokonał deko- 
. * c)i herbu miasta Gniezna 

jelką wstęgą „ Polonia Re- 
m . a", po czyni wygłosił 
mżśze przemówienie.
^  .fctdei przemawia/li: prze- 
Purticzący Miejskiej Rady

Narodowej miasta Gniezna, 
marszałek Sejmu Kowalski i 
inni.

W dalszym ciągu uroczys
tości odbyło się wręczenie o- 
fiicerskiej brygadzie artyleria 
ciężkiej trzech sztandarów 
ufundowanych przez społe
czeństwo pięciu miast i po
wiatów Ziemi Wielkopolskiej.

Następnie marszałek Ży
mierski dokonał promocji 
kilkuset podchorążych Ofi
cerskiej Szkoły A rty lerii.

Udekorowanie Krzyżami 
Zasługi 16 'działaczy Stron
nictwa Ludowego i  defilada 
zakończyły uroczystości.

Uroczystości w Lubaniu
Lubań, (st) Wielką manifestacją , sie Łużyckiej, było tegoroczne 

polskości i  uczuć społeczeństwa święto ludowe w Lubaniu, połą- 
dla żołnierza polskiego, stojącego czone z uroczystością poświęcenia 
na straży naszych granic na Ny~ I i wręczenia sztandaru ufundowa

nego przez społeczeństwo powia
tu oddziałowi wojsk ochrony po
granicza.

Już od wczesnych godzin ran
nych, Lubań, udekorowany flaga
mi narodowymi, zielonymi, godła
mi Stronnictwa Ludowego, zaroił 
się tysiącznymi rzeszami osadni
ków wojskowych, osadników- 
chłopów, zrzeszonych w Stronnic
twie Ludowym, oraz organizacja
mi i robotnikami z miejscowych 
zakładów pracy. Specjalną uwa
gę zwracały liczne oddziały ban
derii chłopskich w  malowniczych 
strojach ludowych, grupa kosy
nierów oraz umajone wozy chłop
skie z transparentami, które glo-

Wielka konferencja Labour Party
Przemówienie przewodniczącego Partii Pracy min. Bakera

Londyn (ob wł.) W poniedzia- mat dóytehczasowyd» osiągnięć 
tek rozpoczęli' sie‘ w  Margale w j rządu socjalistycznego, 
po}. Anglii największa od chwili j Na czwartek przewidziane jest
objęcia przez majora Attiee sta
nowiska premiera rządu b ry ty j
skiego, konferencja brytyjskiej 
Partii Pracy.

W konferencji biorą udział pre. 
mier Attlce, który we wtorek w y.
głosi dłuższe przemówienie na te-

obszerne przemówienie b ryty j
skiego ministra spraw zagranicz
nych Ernesta Bevina, który wy
jaśni cele i zadania polityki za
granicznej Wielkiej Brytanii.

Jak podaje korespondent Reu
tera, zgłoszono około 500 uchwał,

Wojowniczość Tsaldarisa
Jak rząd grecki chce zużytkować pomoc USA?
der“ *'7  Jork <PAP>- Korespon- 

dyplomatyczny dziennika 
L i  Aleksander Kuhl pisze, że 

^hek i domaga się zużycia 
'Vażającej części 300-miliono- 

eej?° kredytu amerykańskiego na 
.Wojskowe, mimo, iż w ra- 

tej sumy preliminowano w 
lin»- e Sla te cele tylko 150 mi-

dolarów, resztę zaś prze- 

^ G r e c j "
czonn na odbudowę gospodar-

gre„VL ^on°si, że żądania rządu 
gja "lego, aby proporcja ta ule- 
\yjQln ian ie , chwilowo się nie po- 

• ale rząd grecki użyje 
a tu /sUtlc,h dróg, by przekonać 
Wg-jL^ańską misję wojskową, iż 
2riapa . z Powstańcami wymaga 
acrsr̂ 11*6. w tększego wzmocnienia 
ns ’b niż pozwala przeznaczona 
dou - cel kwota 150 milionów 
L arów.

ńtu ̂  Się tyczy greckiego progra- 
— rarrinestii, to — jak pisze Kuhl 
•^HL2L am *-en nadaje się teore

tycznie do przyjęcia przez USA, 
w rzeczywistości jednak pozosta
wia wiele do życzenia. Stany Zje
dnoczone obawiają się, że nie zo
stanie on wykonany w takim du
chu, w jakim był zaproponowany 
przez ambasadę amerykańską w 
Atenach. Warunki amnestii, ogło
szone przed -kilku dniami, zapo
wiadały z rozgłosem wstrzymanie 
w przyszłości deportacji starców, 
kobiet i dzieci". Daje to wyobra
żenie o tym — pisze Kuhl — co 
się dzieje w Grecji. .

Zdaniem Kuhla, wojowniczy 
nastrój Tsaldarisa przybrał na si
le. Na dowód tego korespondent 
cytuje następujące jego po wiedze 
nie: „Zgniecenie buntu wszelkimi 
dostępnymi nam środkami jest 
głównym zadaniem rządu grec
kiego po decyzji rządu USA, u- 
dzielenia nam pom ocy finansowej 
dla wzmocnienia armii".

Mimo, że wykonanie programu 
pomocy USA dla Grecji już się

Kom isja badaw cza O N Z

8 * *  Jork (obsł. wł.). W Lake 
gfjla e* Pod Nowym Jorkiem., w 
Oj. cbu tymczasowej s‘edziby 

ohizacji Narodów Zjednoczo-
¿ C¿ -° dby!o si«
da

___ w poniedziałek
'sze posiedzenie komisji ba-

jiyVi,CZe'i ONZ dla spraw Palesty-

tSja Zedstawiciele 11 państw weho 
w skład tej komisji. Iza- 

przeprowadzić w  No
t y ^  J° r^ u jedynie krótkie prace 
łesty^ 116 przed udaniem się do Pa 
hiein co ma ustąp ić z począt-

~ Przyszłego miesiąca. W Pa-
H— —— ————a—1—ll.lłlMIM»»»«

d o ^5?łM tobsł. wł-). Według urzę- 
it2yA^b danych, ogłoszonych w 
\Vif r' " liczba bezrobotnych we 
^  UK *  2’177-000 osób.
iph i^S ly m  miesiącu liczba bez- 
W iL nych wzrosła o 101.000. Naj- 
Się nas‘lenie bezrobocia daje
dych CZUĆ We w ł° szech północ- 
hos? ’ - §d^ie około 670 tys. osób 

, _u«uje pracy w  przemyśle, a

dla spraw Palestyny
łeśtynie komisja ta zabawi około 
3 do 5 tygodni, po czym uda się 
do Genewy. W Genewie członko
wie komisji rctzdzielą się na P°" 
szdzegóine grupy, 
prace badawcze

Mi[»¡u ~ V*- w i
0 ¿00 ty», w rolnictwi»

zaczęło, żadne zasadnicze decyzje 
nie zostaną powzięte przed mia
nowaniem przez. Trumana admi
nistratora funduszu pomocy. Wia 
domo, że Trunun ma znaczne 
trudności z obsadzeniem tego sta
nowiska, tłumacząc się z .jednej 
strony brakiem odpowiednich lu 
dzi, a z drugiej chęcią wyszuka
nia kandydata, który uzyskałby 
zatwierdzenie Senatu, (w)

mających być przedmiotem obrad 
1.200 delegatów Partii Pracy.

Na obradach są obecni delegaci 
partii socjaldemokratycznych k il
ku. krajów europejskich.

Przewodniczący brytyjskiej Par 
t ii Pracy, minister lotnictwa, Nóel 
Baker, otwierając konferencję, 
reiiwinął w przemówieniu inau
guracyjnym 4 .główne na dziś ce
lę socjalizmu:

1) Rzeczą socjalizmu jest zatoez 
pieczen‘e równości praw i wza
jemnego zaufania pomiędzy naro 
darni świata W tych wysiłkach 
W. Brytanii przypada dzołowa ro 
la. co wykazują jej osiągnięcia w 
stosunku do Birmy, Indii. Tra-ns- 
iordandi oraz innych krajów ko
lonialnych.

2) Drugim celem socjalistów 
jest niedopuszczenie do rozbicia 
Europy na dwa odrębne bloki. 
Powinna powstać nowa, lepsza 
Europa. Mamy nadzieję, ¿e tacy 
ludz'e. jak Beck. Petain. Degrelle.

Horthy, książę Paweł i cały sze
reg innych polityków, zwalczają
cych demokracje, a popierają
cych Hitlera, nigdy już nie ode
grają, żadnej rok- w: historii nąrbr 
dów europejskich.

3) Stworzenie nowego, obejmu
jącego cały świat systemu .współ
pracy gospodarczej o celach szer
szych. niż w  przeszłości Taki sy
stem uwolniłby śwjat od widma 
głodu' i  zaspokoiłby potrzeby 
wszystkich narodów świata.

4) Dalszym celem polityki so
cjalistów jest usunięcie obawy 
przed nową wojną.

Jeżeli by się .udało, osiągnąć te 
cele. to przed przedsiębiorczością 
ludzką staną nieograniczone mo
żliwości. ONZ musi w dziedzinie 
spraw międzynarodowych stać 
s»ę czynnikiem decydującym, a 
jej instytucje muszą działać sku
tecznie.

Międzynarodowy kongres socjalistyczny
QZy niemieccy socjaliści zostaną zaproszeni?

kontynuując 
Jedna z tych 

arun ma przeprowadzić badania 
w licznych obozach uchodźców 
wojennych w Niemczech
strii. (cz)

Au-

Londyn. (obsł. wł.) W pierw
szych dniach międzynarodowego 
kongresu socjalistycznego, który 
rozpocznie się w dniu 8 czerwca 
br. w Zurychu, poszczególne de
legacje przedyskutują możliwość 
dopuszczenia przedstawicieli nie
mieckich partii socjalistycznych 
do obrad kongresu.

W londyńskim sekretariacie 
kongresu uważa się, że według 
wszelkiego prawdopodobieństwa 
delegaci niemieccy muszą wy
pełnić specjalne kwestionariusze, 
przygotowane przez uczestników 
konferencji. Koła brytyjskiej Par 
tii Pracy twierdzą, że dopuszcze
n ie  Niemców do obrad jest uza
leżnione od pozytywnego głoso
wania przynajmniej dwie trzecie 
uczestników obrad.

Jeżeli chodzi o brytyjskich so

cjalistów:. to nadmienia się,, że ■ by prośba Niemców była pozyty- 
dążą oni do uniknięcia zerwania , wilie załatwiona, 
stosunków z Polską Partią Socja- I Według doniesień koresponden 
listyczmą, której przedstawiciele | tów zagranicznych zagadnienie 
oświadczyli, je nie weźmą udziału j Palestyny będzie również przęd- 
w międzynarodowym kongresie j miotem obrad socjalistów w Zu- 
socjalistycznym, w wypadku, gdy rychu. (pf)

siły nienaruszalność naszych gra? 
nic nad Odrą, Nysą i  Bałtykiem 
oraz niezłomną wolę chłopów po
granicza obrony tych ziem przed 
jakimikolwiek zakusami. W ma
nifestacji wzięło udział ok. 20 tys. 
osób.

K ilka m inut po godz. 9, przed
stawiciele władz powiatowych, 
miejskich i  wojskowych powitali 
przy bramie tryumfalnej u w ró t 
miasta, pierwszego wiceministra 
Obrony Narodowej, gen. Mariana 
Spychalskiego, przybyłego w  to- _ 
warzystwie gen. Zarzyckiego, w i-  ’ 
cewojewody Barchaeza, jako re
prezentanta wojewody Piaskow
skiego, przewodniczącego dolno
śląskiej WRN Sadrakuły, oraz 
płk. Lipińskiego.

Po mszy św., celebrowanej prze? 
profesora miejscowego gimna« 
zjum, ks. Wamporzyca, okolicz
nościowe kazanie wygłosił dzie
kan ks. major Lemparty

Następnie przewodniczący PRN 
Geysztor, wręczył gen. Spychal
skiemu nowopoświęcony sztan
dar, a wiceminister gen. Spychal
ski przekazał sztandar płk. Bueh- 
walowi, który wręczył go, przy 
dźwiękach hymnu państwowego, 
chorążemu.

Po okolicznościowych przemó
wieniach odbyła się defilada.

Pomoc amerykańska
Waszyngton (obsł. wi.). Prze 

wodniezący komisji budżetowgj 
amerykańskiej Izby Reprezentan
tów opowiedział się w  poniedzia
łek za skomulowaniem w jernią 
ustawę wszystkich wydatków 
przyznawanych na cele pomocy 
finansowej dla krajów zagranicz
nych. Oświadczył on. że w  ten 
sposób kongres amerykański bę
dzie mógł zbadać, czy Stany Zjed 
noczone są w stanie pokryć cał
kowicie koszta pomocy zagranie?, 
nej. (cz) ___________

Adiutant Himmlera 
w potrzasku

Monachium (ZAP). W pobliżu 
Berchtesgaden (Bawaria) zdemas
kowano byłego głównego adju- 
tanta Himmlera, generała SS, E ri
cha Neumanna, który był rów
nież szefem SD (służby bezpie
czeństwa) w Holandii i  Belgii 
oraz obrońcą Norymbergi. Neu- 
mann ukrywał się dotąd jako x-o- 
botnik rolny o nazwisku Rudolf 
Begen. Znaleziono przy nim 1Ó 
tys. franków szwajcarskich oraż 
funty szterlingi.

Zuchwałego zbrodniarza odsta
wiono do więzienia w  Regens- 

i burgu.

Zbombardowane Coventry
t rzymało siar osi Holeudrói

Londyn, (o b s ł. w ł. )  Z b o m b a rd o 
w a n e  przez lo tn ic tw o  n ie m ie c k ie  

r  i  gao m ia s to  C o v e n try  o t r z y 
m a ło  d a r  o d  n a ro d u  h o le n d e rs k ie  

go w  p o s ta c i 
drzew i roś 1 to. 
będą w parku i na ulicach pod- 
mktskich A m b a s a d o r holander-

Londynie van Verduynen 
o ś w ia d c z y ł w o b e c  
du brytyjskiego.

8.000
które

k rz e w ó w ,
zasadzone

rzecznika rzą- 
że darem tym

Holandia pragnie wyrazić naro
dowi brytyjskiemu, a w szczegól
ności mieszkańcom zupełnie znisz 
czonego miasteczka Covćntry po
dziw za dzielną postawę w kry
tycznych dniach, jakie preżywała 
Wówczas W. Brytania i wdzięcz
ność dla żołnierza brytyjskiego 
za jego wkład do oswobodzenia 
Holandh i Euroóy. (K>

Wyżsi oficerowie, uczęszczający na kursy specjalne szkoły RAF obserwują wyczyny samolotowe 
w pobliżu Salisbury. „Tempest 11“  zrzuca dwie bomby po 1000 funtóu) ang. Bomby te stosowane są 

do likwidowania załóg znajdujących się w okopach
Keyston przez Foto SAS,
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W s t r e f a c h  anglosaskich

Niemiecka „Rada Gospodarcza
otrzymała uprawnienia samodzielnego rządu

Rprlin titT \ ttTV« J  r

êé

Londyn. (PAP.) Jak donosi z 
Niemiec korespondent „Daily 
M ail“ , w wyniku dotychczasowej 
dyskusji .anglo - amerykańskiej 
postanowiono utworzyć niemie
cką radę gospodarczą, która bę
dzie miała, niemal uprawnienia 
samodzielnego rządu.

Gen. Clay na konferencji pra
sowej w Berlinie oświadczył, że 
w  wyniku dyskusji anglo-amery- 
kańskiej osiągnięto porozumienie 
co do sposobu wydatkowania 
anglo - amerykańskich kapitałów, 
przeznaczonych na cele odbudo
wy połączonych stref.V

Do Duesseldorfu przybył lord 
Packenham, który ma przeprowa
dzić w  Essen rozmowy z niemie
ckimi przedstawicielami węglo
wymi.

Berlin, (obsł. wł.) Władze ame
rykańskie W Niemczech podały w 
dniu wczorajszym do wiadomo
ści, że w pierwszych 4 miesiącach 
importowano do połączonych stref 
anglosaskich środki żywnościowe

przeszło 41 mihonow i żywności. Obecnie ukończone zo- 
tuntow szterlingów, które muszą stały rozmowy na dostawę 45.000 
byc pokryte przez podatników ton śledzi z W. Brytanii 
brytyjskich i amerykańskich. W tym samym czasie Niemcy 
W miesiącu maju sprowadzono do wyeksportowały maszyny i arty- 
tych stref 47.000 ton środków kuły przemysłowe za 7 milionów

S c fiu m o c A e r*  corax b o n f z î e j  bexcxotny

Rewizjonizm pod pokrywką demokracji
Berlin (ob. wł.). W czasie od

bywającego się kongresu niemiec 
kiej młodzieży socjalistycznej 
wygłosił wczoraj .przemówienie 
przywódca partii socjal . demo- 
kratyezhej dr. K u rt Schumacher, 
który w ostry sposób skrytyko
wał poliytkę niemieckiej partii

jedności socjalistycznej SED, dą
żącej do zjednoczenia wszystkich 
niemieckich ugrupowań demokra
tycznych. '

Przy tej sposobności Schuma-
cher zaatakowaj ponownie nasze 
granice zachodnie, usiłując- wmó
wić młodzieży niemieckiej ko-

Polska - Jugosławia
Zawarcie umów haidiewych między bratnimi narodami

nicczność zwrócenia szczególnej 
uwagi na Ziemie Odzyskane j za-

funtów szterlingów, co stanowi 
zaledwie 1/is wartości produktów 
przemysłowych prżćwidzianych 
w roku bieżąćym na eksport.

Brytyjski minister do spraw 
Niemiec i Austrii lord Packenham 
pro wadził w ciągu soboty w  Essen 
narady nad sytuacją w  Niem
czech z niemieckim ministrem dla 
spraw wyżywienia Północnej 
Nadrenii^ i Westfalii. W obradach 
wziął również udział brytyjski 
gubernator wojskowy tego kraju.

Do Hamburga przybył w  sobotę 
lord kanclerz Jowitt w celu prze-

Skrót telegraficzny
Bratysława (ob. wł.). 

koordynacyjny organizacji 
waelciego ruchu oporu P0^ ,  
wi) wyrazić Votum zaufania Pr “ 
wodniczącemu wysokiego tiy • 
nału -w Bratysławie, Daxner
który został usunięty ze tri'

. . . . . ------ I ivcuivueiz O U W ltt W c e lu 'OK
chowania jednolitego stanowiska ! prowadzenia wizytacji sądówTH IÎ Pi» 'Ï O tV O ł  ł ł  r /\ł* m « - — 1 T i .  » I ..

Warszawa. (PAP.) W rezultacie ctwem ministra przemysłu i han- 
rokowan, prowadzonych przez dlu Hilarego Minca z jednej 
delegację polską, pod przewodni- strony oraz przez delegację: rządu

Nadużycia będą karane

Kto maże odebrać akt nadania?
Warszawa. Ponieważ zdarzyły 

si<5 wypadki odbierania osadnikom 
ną Ziemiach Odzyskanych aktów 
nadania przez nieuprawnione do 
tego władze, Ministerstwo Ziem 
Odzyskanych stwierdza, że tego 
rodzaju kroki są całkowicie sprze
czne z podstawowymi zasadami 
akcji osiedleńczej, gdyż cofnię
cie aktu nadania może mieć ty l
ko miejsce w zupełnie wyjątko
wych wypadkach i leży w  kompe
tencji tylko Powiatowej kom isji 
Osadnictwa Rolnego.

W związku z tym, wszystkie 
wypadki odbierapjja osadnikom 
aktów nadania są nadużyciem 
władzy i w  razie stwierdzenia w

GDYNIA. W Gdyni czeka ńa za
ładunek węgla polski statek „Kra
ków“ , by w - dniach najbliższych 
udać się do Belgii. W styczniu, w 
Gandawie „Kraków“ otrzymał me
dal honorowy z powodu rozpoczę
cia stosunków handlowych i pier
wszego przybycia po wojnie z pol
skim węglem.

przyszłości takich wypadków, 
Ministerstwo ¡Ziem Odzyskanych 
wyciągnie w  stosunku do w in
nych jak najostrzejsze konse
kwencje służbowe.

Ministerstwo zarządało jedno
cześnie szczegółowego sprawo- 

: zdania, zawierającego wykaz -osa
dników, którym do dnia 1 czer
wca 1947 r. akt nadania został 
cofnięty orzeczeniem Powiatowej 
Komisji Osadnictwa Rolnego, lub 
bez decyzji tej Komisji. Wykaz 
musi zawierać uzasadnienie cof
nięcia aktu nadania.

Wbrew obowiązującym przepi-., 
sbm, niektóre: zarządy miejskie | 
podwyższają opłaty zą świadczę- ’ 
nia przedsiębiorstw użyteczności 
publicznej, motywując to wzros
tem cen. Ponieważ narusża to 
zasadniczą linię polityki rządo
wej w przedmiocie stabilizacji 
cen, Ministestwo Ziem Odzyska
nych wyjaśnia, że wyjątkowe w 

i tych sprawach wnioski i uchwa- 
j ły  wymagają szczególnego umo- 
1 tywowania.

Jugosławii z drugiej, w  dniu 24
maja zostały podpisane następu
jące umowy i  porozumienia:

Umowa o współpracy gospodar
czej i wymianie dóbr między Pol
ską a Jugosławią, umowa o 5-let- 
niej wymianie-towarów, przewi
dująca obustronne obroty towa
rów, przewidująca obustronne o- 
brpty towarowe na sumę 215 mil, 
doi., umowa handlowa na rok 
1947/48, przewidująca wymianę 
towarów ńa ten okres oraz poro
zumienie w sprawie rozliczeń.

Finalizącja.tych układów, prze-' 
prowadzonych w-duchu najser
deczniejszej przyjaźni, łączącej: 
óbydwa narody, rozszerzy i  wzmo 
cni wzajemne stosunki, wydatnie 
przyczyniając się do odbudowy 
gospodarczej obu krajów.

wobec zagadnienia „niemieckich 
ziem wschodnich“ .

Niespotykana bezczelność przy. 
wódcy niemieckich socjaldemo
kratów uprawiających w sposób 
systematyczny antypolską propa
gandę i utrwalających w sercach 
młodych Niemców myśl o rewan. 
żu, jest jednym z niezliczonych 
dowodów dążenia leaderów nie
mieckich partii politycznych do 
ukrywania pod szumnymi hasła
mi demokratycznym; zbrodni
czych celów militarystycznycb i 
odwetowych, (pf)

instytucji, prawnych 
brytyjskiej.

w strefie

D iis s  e l do r f .  Bawarski m i
nister gospodarki, dr Baumgart
ner, przybył do Düsseldorf u w ce
lu zapoznania się naocznie z wa
runkami gospodarczymi w  naj
bardziej dotkniętych niedostat
kiem _ okręgach przemysłowych 
brytyjskiej strefy okupacyjnej. 
Ministrowi towarzyszyli trzej 
przedstawiciele amerykańskich 
władz wojskowych.

W  poszukiwaniu mieszkań

Smętne refleksje
g Z r S S

1 mtasta wojewódzkie, nie odczuwają trudności, jeśli
, n c r i r i ^ ° Płylf  ,mąk- l J>ieczVwa wolnorynkowego. Skończyły się 
wędrówki po piekarniach, gorączkowe poszukiwania chleba, robie- 
me „zapasów . Napływające z prowincji wiadomości mówią w y
raźnie, ze przejściowo wywindowane ku górze ceny żyta, czy psze- 

) , padQJi!’ Powracając do uzasadnionej gospodarczo 
wysokości. W łeb wzięły, kolportowane przez wszystko-wiedzących 
pamkarzy, plotki na temat tajemniczych, wykupujących zboże eks
pedycji, „ wywożenia“  itd.

Wystarczyła, nawet niezbyt forsowna, interwencja ze strony 
władz, wystarczyło tu i ówdzie przymknięcie kombinatorów sku- 
pujących zboze, abyśmy znowu bez niepokoju spojrzeli w pr-u- 
szłość. Moglibyśmy właściwie zamknąć te uwagi stwierdzeniem, 
ze chociaż musimy mocno oszczędzać, chociaż niezbędna jest nam 
pomoc zagraniczna, przecież nam żywności wystarczy. Nie ma 
żadnego istotnego powodu, aby rynek nasz na naturalne trudności 
przednówka miał reagować konwulsyjnyrai drgawkami.

Moglibyśmy na tym zakończyć, gdyby.. .
Gdyby cała_ historia nie nasuwała pewnych, trzeba to otwarcie 

powiedzieć, niewesołych refleksji. Dotyczą one zarówno płoch- 
łtwosci rynku, jak i  plochliwości konsumenta. Na rynku ciągle 
jeszcze ciąży zmora okupacyjnego „ dzikiego" handlu, pogoni za 
zarobkiem ekstra, osiąganym nie w wyniku uczciwej kalkidacji 
kupieckiej, a przez wygranie przypadkowej, a jak się da, to i  ce
lowo nakręconej, „dobrej" koniunktury. Uwija się na nim mnóst
wo drobnych i  znaczniejszych grasantów, pracujących z dnia na 
azien, na krótką metę. Oczywiście, sytuacja niezorganizowanego, 
dzikiego handlu byłaby znacznie trudniejsza, gdyby na rękę mu 
nie szedł często, gęsto — konsument, przeczulony, nie umiejący 
przetrzymać kilkudniowych trudności, łatwo ulegający panice 
pogłębiający ją  swoją niepewną, niezdecydowaną postawą.

A wyniki? Wyniki są tego rodzaju, że ktoś się znowu obłowił 
kosztem świata pracy, ktoś zgarnął nieusprawiedliwione — po
wiedzmy łagodnie ■— nieuczciwe zyski.

Rzecz prosta, ie  Rząd wyciągnie z tego, co zaszło, konieczne 
konsekwencje w kierunku uregulowania rynku zbożowego 2e 
postara się zachować mocniejszy, niż to miało miejsce do tej poru 
wpływ na ten rynek.

Jed,nak nasuwa się natrętna myśl, że wypadnie również pomy
śleć o pewnym uodpornieniu, wychowaniu konsumenta, którego 
nie powinno i  nie może wytrącać z równowagi złośliwe podnie
sienie przez spekulację cen.

Trzeba pamiętać, że mamy wszelkie dane, aby wreszcie wyjść 
z trapiącego Europę powojennego kryzysu, jako jedni z pierwszych. 
Mówią o tym nie tylko nasze oceny, ale i opinia nawet mniej nam 
przychylnych cudzoziemców. Zdobywamy się na ogromny, niedo
ceniony nawet przez nas samych w tym kierunku wysiłek. Nie 
marnujmy go, nie osłabiajmy przez małostkowe uleganie ciemnym 
siłom, rządzącym się wyłącznie żądzą zysku za wszelką cenę! Czy 
trzeba tłumaczyć, że uleganie im, mnoży tylko nasze wysiłki, po
woduje jałową, zbędną utratę energii. Jest to chyba rzeczą jasną, 
nie wymagającą drobiazgowego tłumaczenia- Kn.

„Schleswig-Holsieiii“  nie 
tarasuje wejścia do portu
Gdynia (PAP). W rak w y

dobytego ż morza krążowni
ka niemieckiego „Schleswig 
Hoilstem“ , został odhoiowany 
z portu gdyńskiego w dniu 
22, bm. przez marynarkę ra
dziecką. Jak wiadomo, krą 
żownik ten zawinął z końcem 
sierpnia 1939 roku do Gdań
ska rzekomo celem złożenia 
wizyty. Celem właściwym 
było zniszczenie Westerplat
te, Niemcy zatopili „Schles-, 
wig Holstein" w  roku 1945, 
tarasując nim podczas pa
nicznego odwrotu z Gdyni 
wejście do portu.

dia górników i hut ników
K a t o w i c e  (wm). W obecno

ści delegata Nadzw. Komisji 
Mieszkaniowej przy Prezesie Ra
dy Ministrów j Państw. Komisji 
Lokalowej, a przy udziale przed
stawicieli Z w. Zawodowych i par. 
t ii politycznych obradowała 23. i 
2Ł bm. w Urzędzie Wojewódzkim 
w Katowicach konferencja w spra 
wie zapewnienia mieszkań górni, 
kom i hutnikom, powracającym 
do kraju z obczyzny.

Jak wyjaśnił delegat P. K. i,.,
Rząd przeznaczył na cele tej ak
cji mieszkaniowej ną rok bieżą
cy okolił 3 m iliardów zł. Z pie. 
między tych remontuje Się domy

repatriantów
stare i buduje nowe. Część miesz
kań zwolnią jednostki wojskowe.

Zjednoczenia i przedsiębior. 
stwa, niezwiązane z przemysłem 
węglowym i hutniczym, przenie
sie się do rejonów krakowskiego, 
śląskiego i wrocławskiego, poza 
rejon zagłębia węglowo .  hutni
czego. Przedsiębiorstwa i zakłady 
państwowe nie będą do tego za
głębia przenoszone. Część miesz- 
kań dla górników i hutników-re. 
patriantów już przygotowano. — 
Keszię mieszkań trzeba znaleźć w 
czasie najbliższym. Uczestnicy 
konferencji przyrzekli delegatowi 
współpracę i  pomoc w łe.f akcji.

ska przewodniczącego tego ^ 
bunału za rzekomą stronni®? 1 
okazaną w toku procesu ks. *

Berlin (PAP). A m e ry k a ń s k a  
licja wojskowa, a resz tow a ła  ^
młodych bandytów w wieku . 
lat 15—17. Operowali oni W® ^ 
torze amerykańskim, głów®6 . 
domach zajętych przez 
amerykańskie. W przeciągu 
dni młodociani bandyci wł»® ¡j 
się do 26 mieszkań i zawła«® 
łupem wartości przeszło 10 U5 * 
cy dolarów. «

Paryż (PAP). Jak donosi z Sęo 
agencja France Presse, rozP0®8, 
ła poufne obrady konferencja r 
dziecko-amerykańska w sPr „o, 
Korei. Według pogłosek, r°zA e 
żany jest m in. problem zaPrA(i 
nia na konferencję koreański 
partyj politycznych. Delega® L , 
dzieccy i amerykańscy są j a>c0 „  
zgodni co do tego, że należy pru, 
znać głos doradczy wszelki® j 
grupowaniem polityczny® r  
warunkiem by nie przeciws®'*® ' 
ły  się one formalnie zasadzie r  
wiernictwa podczas trwania 
ferencji.

Paryż (PAP). Agencja 
Presse donosi z Walencji, ż6 
szlaku kolejowym W a le n c ja  
Saragossa wybuchł bomba 

irzejazdu pociągu te 
wego. Pociąg wykoleił się.

Icon'

prań® na

pod'
czas przejazdu pociągu towaf0' 

_ . Pociąg wykoleił się. . 
Alger (oh. wł.). Eskadra i r8‘ 

cuska, która odbywa manewry \ 0 
morzu Śródziemnym wpłynę!® 
portu w Algerze. Eskadra sM® 
się z jednego krążownika cicz® 
go, dwóch krążowników lekki®» 
typu, dwóch torpedowców, dW° . 
kontrtorpedowców, lotniskowe8 ' 
dwóch łodzi podwodnych. . -j 

Londyn (PAP). W n a jb liż e j 
czhsie ma przybyć do W® “A- 
Brytanii wycieczka d z ie n n ik 8®  
niemieckich na 6-tygodniowy p,j 
byt, w czasie którego maję A j 
zapoznać się z sytuacją Wie1K. r 
Brytanii i  jej polityką. Mi®*L, 
Bevin ma rozpatrzyć sprawę f i ,  
znaczenia stałych korespoi®6' 
tów prasy niemieckiej w  L<®® 
nie. (w) ' y ' i’

9

Pożyczka250 mlL doi. dla Francji
iiS itarfzacja zaktaiiów uźytecznisści pubSieiiseî

Paryż (PAP). Francuskie Zgro
madzenie Narodowe zatwierdziło 
jednomyślnie pożyczkę w wyso
kości 250 milionów dolarów z 
Międzynarodowego Banku Odbu
dowy. Podczas debaty przywódca 
komunistycznej frakcji pąrlamen 
tarnej Duclos oskarżył Międzyna
rodowy Bank Odbudowy o chęć 
narzucenia Francji wzamian za 
pożydzkę pewnych warunków po
litycznych. Od Francji żądano, 
by każda wypłata z tej pożyczki

Pod polską banderą
przeszedł najcenniejszy statek z reparacji

Warszawa. (PAP.) W dniu 22 
maja został przejęty w Gdyni z 
rąk komisji radzieckiej najcen
niejszy z 19 poniemieckich stat
ków, przypadających Polsce ty 
tułem reparacji wojennych.

Jest to statek pasażerski „Ja
giełło“ , który dawniej nosił nie
miecką nazwę „Duala“ , a przej
ściowo rosyjską „P iotr W ielki“ . 
Zbudowany w roku 1939 w Ham
burgu statek ten jest na wskroś 
nowoczesną jednostką cztero- 
pokładową o 117 m długości i 16 m 
szerokości. Pojemność jego wy
nosi 6133 ton. Napędzany jest 
maszyną parową z turbinami 
niskoprężnymi, które uruchamiają 
dwie śruby pędne. Rozwija on 
szybkość 16 węzłów. Statek po
siada nowoczesne urządzenia 
nawigacyjne, oraz instalację chło
dniczą.

Stanowi on 14 z kolei jednostkę 
morską, przekazaną Polsce w ra
mach reparacji wojennych.

Podróż szkolna 
„Daru Pomorza“

G d y n i a .  W kwietniu zakoń
czyły się zajęcia w prowadzonych 
przez Państwowe Centrum Wy
chowania Morskiego szkołach 
dla marynarzy i  oficerów floty 
handlowej i rybaków dalekomor
skich. Podczas gdy przyszli ryba
cy przydzielani są na trawlery 
szkolne — na statku szkolnym 
marynarki handlowej „Dar Po
morza“  będą wspólnie pływać i 
kształcić sie w rzemiośle mary

narskim przyszli oficerowie i ma
rynarze naszej flo ty handlowej.

15 czerwca „Dar Pomorza“ w y
ruszy w  rejs szkolny po Bałtyku. 
Zawinie cm najprawdopodobniej 
do Kopenhagi, następnie do Szcze
cina na uroczystości Święta Mo
rza oraz do Oslo, gdzie zatrzyma 
się trzy dni. Powrót do Gdyni 
przewidziany jest w  końcu iipca 
lub z początkiem sierpnia.

Moskwa. Do Moskwy przybył 
węgierski minister skarbu M ik los' 
Radare, który kieruje pracami 
węgierskiej delegacji handlowej 
przebywającej w Związku Ra
dzieckim.

podlegała zatwierdzeniu pożycz
kodawcy.

Zdaniem Duclcsa istnieją powo
dy do obaw, że ńa mocy tej klau
zuli może dojść do nacisku na po
litykę Francji. Polityka wewnę
trzna Francji oświadczył Duclos, 
nie obchodzi cudzoziemców.

Minister finansów Schumann, 
odpowiadając Duclosowi, oświad
czył. że pożyczka ta pod żadnym 
względem nie naraża na szwank 
niezależności Francji. Francja nie 
udzieliła nikomu z togo tytułu 
żadnych przywilejów. Z ogólnej 
sumy pożyczki: 165 milionów do
larów będzie przeznaczonych na 
zakup surowców dia podniesienia 
zdolności produkcyjnej Francji. 
Reszta zostanie zużyta na zakup 
maszyn. Francja będzie mogła u- 
zywać pożyczki na zakupy w do
wolnym kraju. Minister dodał, że 
rząd francuski spodziewa się u- 
zyskać przed końcem bież. roku 
t  Międzynarodowego Banku Od
budowy nową pożyczkę w  wyso
kości rówmeż 250 milionów dolo
tów.

Paryż. (obsł. wł.) Premier Ra- 
madier podpisał w sobotę rozkaz 
mobilizacyjny dla wszystkich pra 
cowników gazowni L elektrowni. 
Zaiiządzenie wydane zostały na 
podstawie obowiązujących jeszcze 
dotychczas ustaw, wojennycłi, W

razie nieposłuszeństwa ^  
powiadać będ^ przed sądami W01" 
kowymi.

S e s j a  S e jm u
Warszawa, (obsł. wł.) Biuro Scj 0 

mu Ustawodawczego podał® - 
wiadomości, że posiedzenie SwjjL 
odbędzie się w piątek, dn. 30 ®8i, 
bie. roku o go di. 10 przed pot‘ 1

Poszukiwania dzieci polskich
wywiezionych do Niemiec

Berlin (PAP). Specjalnie wyde
legowani przez UNRRA urzędni
cy prowadzą w niemieckich schro 
niskach i domach sierot poszuki
wania dzieci polskich, które w 
czasie wojny zostały porwane i 
wywiezione w  głąb Niemiec.

Obecnie w  okręgu Regensburg 
odnaleziono grupę 4 tys. chłop, 
ców i dziewcząt, którzy według 
akt niemieckich powinni byli na
leżeć do rodzin niemieckich u- 
chodźców. Okazało się jednak, że 
w  grupie tej znajduje się wiele 
dzieci polskich, które jednak nie 
Mogły przypomnieć sobie i podać 
miejscowości, skąd pochodzą. Do
tychczas udało sie zidentyfiko

wać 10 chłopców i dziewczynek, 
jako bezspornie pochodzących z 
Polski. Dalsze poszukiwania trwa. 
ją.

Obroty czekowe
W a r s z a w a .  — VV marcu 

stąpił dalszy wzrost obroitô"# ^  
Pocztowej Kasie Oszczę^®0®» 
zwłaszcza w dziedzinie obrotu  ̂
kowego. W miesiącu tym. -, 
czekowy osiągnął cyfrę 68 ®!l‘ , 
dów złotych, a nie jak podał» 
ska Agencja Prasowa 8 iniI®rU 
złotych.

Międynarodowa akcja 
pomocy dzieciom

N o w v J o r k .  (PAP). 
tarz generalny ONZ TrySve (1(, 
wezwał Narody Zjednoczone^ 
poparcia akcji pomocy ll2leC, fl* 
w zniszczonych krajach W ra1,tpp- 
Międzynarodowego Funduszu ^  
mocy Dzieciom. Fundusz ten. 
rv otrzymał ostatnio 40 m1!10̂ ,  
dolarów, do kongresu USA « 
pecząl swą akcję zebrania M
łym święcie jednodniowych
na rzecz nornicy dz»**011’ . ,e,ti 
ta odbywa s'ę za pośredm®, ni, 
dyrektora Ordinga z Nonvrit® 
podstawie planu, ustalonego p ją 
czas Generalnego Zgrom»®
ONZ jesicnią ub. roku.

W  Pendżabie kreiu się l^je
Londyn (PAP), Agencja Reute

ra donosi z Lahore, że przed w iel
kim  świętem religijnym Sikhow, 
w stolicy Pendżabu zaczęły się 
zamieszki, które pociągnęły za so. 
bą 108 zabitych.

Pożary w  tym okrwie wyrzą. 
dziiy straty w wysokość* 1 m ilio-

jep
na funtów szterlingów. Ko®1* y 
nie spaliło się 150 budynków» 
tym około 12 świątyń. '

W przewidywaniu podzi»!®,^ j 
dli, szereg kapitalistów, *,a®%iii.' 
towarzystw asekuracyjny6" 
d u s k ic h  przenosi swe biur» 
horę do Delhi



27 maja 1947 D Z I E N N I K  Z A C H O D N I Strona 3

Tragiczne dzieje ruchu oporu przeciw Niemcom na Śląsku 1)

«GV-18» - Ulczok «Neuman» z Ligoty
sprzedawczyk i zdrajca

»Jest raeczą nieodzowną, by 
^szyscy nasi współpracownicy i 
współpracowniczki widzieli swe 
słowne i najważniejsze zadanie 
"  wykryciu wszystkich polskich 
Przywódców, ludzi bez sumienia, 

można ich unieszkodliwić... 
wszystkich fachowców polskiego 
Pochodzenia wyzyska się w na
szym przemyśle wojennym. Po- 
iśt*? znikną wszyscy Polacy ze 
»wiata, w toku tej odpowiedziały 
JJe3 pracy musicie polskość szyh- 
*° * . w przewidzianych etapach 
^yplenić... Jest rzeczą konieczna, 

wielki naród niemiecki wi- 
7*lał swe główne zadanie w zni
szczeniu wszystkich Polaków“ .

(Z przem ów ienia H im m le ra  w  
ro ku  1940 na odpraw ie ko 
m endantów  obozów w  Polsce).

^ ało znany jest fakt, że na Ślą 
u po nastaniu okupacji niemiec 

*®i We wrześniu 1939 roku. kon- 
^Piracyjne organizacje polskiego 
ijchu oporu, powstały natych- 
ifs t i  to bodajże wcześniej, niż 

 ̂ innych ośrodkach kraju. Zresz
tą me mogło być inaczej. Trady- 
ia Walki o Polskę była tu śwież- 
a- wspomnienia i doświadczenia 
Walk plebiscytowych i powstań- 

Zn^^ tkw iły żywo w pamięci, 
alomość Niemców i ich zbrod- 

^ ’CKych instynktów była doklad- 
®Jsza, a naszpikowanie terenu 

^,lejscowym elementem niemiec- 
.h1 gęstsze i niebezpieczniejsze, 

. z gdzieindziej. w  ‘kraju. Że wal- 
a Niemcam; musi być prowa- 

j j 0na hez pardonu dla polskiego 
4ska nie ulegało wątpliwości od 

jj rwszego momentu 
wrześniowych, 

fladze, uciekła
^ a. wycofało s‘ę pod naporem 
'roga wojsko, pozostali powstań

niepowo- 
Wyjechały 

gi'anatowa poli-

ey .i harcerze, podejmując mero w 
ną walkę z największą determi
nacją. choć przecież zgóry wiado
mo było. że walka ta skazana jest 
na niepowodzenie i że niesie nie
chybnie męczeńską śmierć. Zmo
toryzowane zagony niemieckie po 
sunęły się już o kilkadziesiąt a 
nawet kilkaset kilometrów w 
głąb Polski, a na ulicach miast 
śląskich i w pojedynczych do
mach bronili się jeszcze bohater
sko powstańcy i młodzi harcerze 
śląscy. Niemcy zastosowali też od 
rafcu odwet: masowe aresztowa
nia i ¡publiczne — również maso
we — egzekucje. Zrobili to wcze
śniej, niż w innych ośrodkach 
kraju, chcąc z miejsca złamać du 
cha ludności polskiej.

Jeszcze dobrze n:e ucichły strza 
ly bestialskich egzekueyj wrześ
niowych i  krew polska nie «¡pły
nęła z kamieni ul>c śląskich, a już 
świadome obowiązku liczne ied- 
nostki spośród miejscowego spo
łeczeństwa, przystąpmy do stwo
rzenia organizacji przeciw Niern 
com. Zaznaczyły się przy tym 
dwie zasadnicze linie: pierwsza 
która miała na celu wycofanie 
poza obręb Śląska, a nawet ża 
granicę, bardziej zagrożonych jed 
nostek, przy czym do grupy tej 
zaliczyć trzeba rzesze młodzieży 
śląskiej, chcącej przedostać się ' 
do' wojska polskiego, formującego 
się (za granicą, by walczyć z bro
nią w ręku o uwolnienie kraju i 
druga: dążąca do stworzenia ru
chu oporu na miejscu.

sku i Zagłębiu powstawały liczne 
grupy konspiracyjne, przygotowu 
ją!ce walkę zbrojną od zewnątrz. 
Grup tych było wiele 1 szczegóło
we ich zestawienie nigdy chyba 
nie będzie możliwe. Należy jed
nak wspomnieć bodaj o kilku. A 
więc m. in. Stanisław  Nogaj — 
dziennikarz przeniósł się z Kato
wic do Zagłębia, tu stworzył or
ganizację ruchu oporu już w 
pierwszej połowie października
1939 roku, wydając podziemną

prasę i mobilizując broń; organi
zacja ta po k ilku  miesiącach (zo.- 
stała zdradzona, a jej przywódca 
powędrował do obozu koncentra
cyjnego; wyższy urzędnik magi
stratu chorzowskiego, mgr. Józef 
K o ro l rozpoczął swą działalność 
w Chorteowie. zamierzając ją 
wkrótce rozszerzyć na cały Śląsk; 
nauczyciel Paw eł M usió ł. działał 
na Śląsku Cieszyńskim po jednej 
i drugiej stronie Olzy. a Edw ard 
Zajączek w rejonie Bielska i Dzie

dzie. Ruch .podziemny Objął rów- I Korol. Tam Ulczok zdobył jego 
nież i Opolszczyznę. M. in. prze- j zaufanie. Jako kuriera w Pol- 
wodijił w nim ksiądz Józef Macha i skich Siłach Zbrojnych do głów-
z Rudy Śląskiej, skazany późn'ej 
przez Niemców na karę śmierci. 
Ze ruch ten objął Opolszczyznę, 
było rzecfsą całkowicie naturalną, 
gdyż żywioł polski, choć gnębiony 
od lat. ostatnio zaś ze specjalnym 
natężeniem, nigdy nie przestawał 
tu wierzyć w ostateczne i spra
wiedliwe zwycięstwo oraz połą
czenie z Macierzą.

O r g a n i z a c j a  K o r o l a
Do najdzielniejszych jednostek 

wśród działaczy podziemnych na 
Śląsku, należał bezsprzecznie Jó
zef Korol z Chorzowa. Ten świet
ny organizator, przed wojną (zna
ny działacz na niwie społecznej,

Do wojska polskiego zagranicą
leżeli chodzi pierwszą, to

wspomnieć o najwczesm ej-^art°
tę6,’' o r“ anizacji. utworzonej dla 
SJ?° celu przez sportowców ślą- 

<y’1-P ie rw szym i, k tó rzy  przedo 
ho t do Krakowa, b y li żnan‘ 
, k ^śc i z KS Dąb i p racow nicy 
. Baildon: Urśań, Kasprzycki 

Ruda 
2 red,

W Krakowie, wspólnie 
— St. Z iem bą nawiązali kon- 

- t z Zakopanem dla przerzutu
iudzi 
przez
Br,

na Węgry. •> 
Jugosła’»7*̂

stamtąd dalej 
i Grecję do

ranćji. Wymieniona trójka, jako 
przedostała się na teren 

«»c ii i już w roku 1940 brała 
j, z'ał W kampanii francuskiej i 
z “ rygadą gen. P rug a r-K e ttlinga  
r j.s'taia internowana w Szwajca- 

l - W Krakowie. Ziemba utrzy- 
(j ^ al  kontakt ze Śląskiem dla 

sz,eg0 przerzutu, przy czym 
Nczmkiem z Katowic był feno- 

enalny w następnych latach ku 
b it1' in s p ira c y jn y .  Adam  Nieza- 
^ . ° '',sk‘ — uczeń Śląskich Zakła- 
W0W Technicznych, rozstrzelany 

roku 1944 w Mysłowicach, a ze 
rur°hy Zakopanego, Helena M a- 
^ sarzówna — znakomita narciar 
a 1 mistrzyni Polski., rozstrzela

na w więzieniu w Tarnowie. Po 
aresfefowanu Marusarzówny, prze 
rzut Ślązaków szedł drogą przez 
rejony nad Sanem, wprost z GG 
na Węgry, względnie przez Słowa 
cję. Jedna z grup śląskich prze
szła granicę w rejonie Łupkowa, 
stadzająć zbrojną walkę z Niem
cami na samej granicy, przy czym 
w walce tei zginęło kilku Niem
ców. W jednej z ostatnich grup, 
która przejście Krosno TJżhorod 
(Ruś Przykarpacka) odbywała na 
nartach, szli red. Z iem ba i  znany 
tenisista śląski Kończak. Ten ostat 
ni odmroził w czasie kilkudnio
wego marszu ręce nogi i został 
z powrotem odtransportowany na 
Śląsk przy pomocy organizacji 
podziemnej z Sanoka. Ziemba Kąś 
został schwytany przez Ukraiń
ców i wydany gestapo.

Na Śląsku 
i uj Zagłębiu

W tym samym czasie, kiedy 
ruch odpływowy ze śląska ża gra 
nicę kursował wcale sprawnie ̂ ze 
znacznym powodzeniem, na Ślą-

wybitnie wojskowy, a na jej cze
le stanął mgr. Józef Korol, w y 
stępujący pod pseudonimem „H a j 
ducki“ .

Dla bezpieczeństwa postanowił 
Korol używać różnych rodzajów 
nazw dla poszczególnych komó
rek organizacyjnych. , M;mo to, 
był o«, mimo ogromnego poświę
cenia, patriotyzmu J dużych wa
lorów organizacyjnych, człowie
kiem niepo-si adającym doświad
czenia konspiracyjnego. Tak Ko
rol jak i jego najbliżsi ludzie nie 
znali niejednokrotnie, , podstawo
wych zasad konspiracji, nakazują 
tych jak najdalej idącą ostroż
ność, maksymalne zachowanie ta
jemnicy. nawet w sprawach cał
kowicie drobnych.

Zdrajcy

M gr. Józef K o ro l z Chorzowa,
jeden z pierwszych organizato
rów  polskiego ruchu podziemne
go na Śląsku Górnym , Cieszyń
skim  i Opolszczyźnie, g łów ny ko
m endant Polskich S ił Zbro jnych  
na Śląsk zginął w  walce z N iem 
cami w  dniu 27. s ierpn ia 1940 r. 

w  W iśle

nie tylko, że rozbudował swoją 
grupę konspiracyjną w wiele sze
roko rozrzuconych w terenie ko
mórek skupiając w nich dużo war 
teściowych jednostek, w tym wie
lu wojskowych, ale także nawią
zał kontakt z organizacjami pod- 
żiemnymi w GG. które w między 
czasie zdołały się już porozumieć 
z rządem gen. Sikorskiego we 
Francji. Korolowi udało się poza 
tym po k ilku  miesiącach inten
sywnej pracy, połączyć prawie 
wszystkie większe grupy podziem 
ne w jedną wielką organizację, 
liczącą aż 15.000 ludzi. Organiza
cja ta' przybrała nazwę .,Ptol«k>e 
Siły Zbrojne“, miała charakter

Dziś Ulczok oczekuje rozprawy 
w więzieniu katowickim. Ale wtę 
dy dla Hajduckiego b.ył on jed
nym z najbardziej oddanych lu 
dzi. Przed wojną studiował pra
wo na Uniwersytecie Jagielloń
skim a jednocześnie pracował ia- 
ko urzędnik magistratu w Cho
rzowie. Dyrektorem biur w tym 
magistracie był wówefeas Józef

nych jego obowiązków należało 
utrzymywanie kontaktu pomiędzy 
Głównym Sztabem a dowódcami 
poszczególnych grup operacyj
nych. Wprowadził on w tym cza
sie do organizacji Jerzego Froeh- 
licha, który, jak się okazało, 
był po prostu konfidentem gesta
po. Poza tym zaprzyjaźnił się z 
jednym z członków organizacji a 
mianowicie Ksawerym Lazarem, 
który ckęsto upijał się i n ‘edo- 
chowywał przy tym tajemnjc o r
ganizacyjnych.

Kiedy kontrwywiad organizacji 
stwierdził te wszystkie fakty, 
wspomniany już Bernard Czardy 
bon — wystąpił z wnioskiem od
dania Ulczoka pod Podziemny 
Sąd Wojskowy, który by go ska
zał na karę śmierci oraz domagał 
się usunięcia z organizacji La- 
'zara.

Śmierć pierwszego kom endanta
PSZ

^  _ ___crvł*J
R

Njpen.d“ ’ dostawy reparacyjne v.
zachodnich m ają  być 

p o p ro w a d z o n e  w edług nowego 
he kram u i znacznie przyśpieszo- 
U ‘ ^ f‘ zdem ontowanych obecnie 
3-Sin 6"  fabrycznych, ponad 
dia ° Pozyci i  przeznaczonych jest 
dla różnych państw, zaś 888 

Zw iązku Radzieckiego.
t{e e r  1 i  n. Z w ią zk i zawodowe w  
dem Proklam ow ały nową

&.nstrae ję  na znak protestu 
ecrwko sy tua c ji żywnościowej. 
"O hienstraeji m ają w ziąć u- 

k(a robotni cy wszyst!kich « -  
XV urzędn icy m iejscy, a na-

Uczniowie szkól.

h v ! V i ’ n ’ ^  powodu zakazu 
r<»h- ' Papierosów i innych w y -

ty ton iow ych  ze Stanów 
ty  ,°®*«ny«h do Niem iec, pocz- 
tejPd!em ’cck ie  zarzucone zostały 

* ra*nami do A m e ryk i, aby
»rze.ri obow iązywaniem

wysyłać większe

H a m b u r g .  Przeszło 2 tys. b. 
niem ieckich m arynarzy 11 
rów  m aryn a rk i zgłosiło stę w  
H am burgu na 
dla przyszłych zaiog '•> 
typu „L ib e rty “ , k tó re  m a ją  w o 
zić żywność z A m e ryk i do 
mice.

H a m b u r g .  W  Mefssen na- 
stąp iło o twarcie 2-go kongresu 
zw iązku w o lne j młodzieży n»e 

u *  kongres przyby ły

roin .,; .  Przed
^Porządzenia
sk ip !e ty ton iu . W ładze am erykan 
n j c, Zabroniły nadawania podob- 
kazA . telegram ów, poniexvaż «*-

Ha, a n 0 w  e r. Późnym la tem  w  
ł e P ie rz e  o tw a rte  zostaną m a- 
by(- k rg i eksportowe, k tó re  m ają

teiniął by sję z celem.

^ e ie S le  zagrantezne* ja k  jugo-

m łodzieży radzieckie.) i  amery 
kańsk ie j. D ru g i kongres wolne,l 
m łodzieży niemieckie.) bedzie o- 
bradować pod hasłem w a lk i z fa 
szyzmem.

K o l o n i a .  A rcyb iskup  K o lon ii 
Grings, oraz biskup e w a n g te k . 
W urm. p o s ia n o w il i  w  P W g  
wspólnie rozw iązywać wszystkie 

ni en i a dotyczące obu K o 
ściołów. Współpraca nie obejm u
je  spraw re lig ii.

n i i s s e l d o r f .  Na dworcu w

3m Ii
s s - i p s a . ^ r = =go na rynek ^  jedne j r  fa b ry k

ch i u ^ U lłe l,lie iliem  W ystawy eks- ^  ^  t j llsZczU, aby

go następnie sprzedać po paskar
sk ich  cenach. A  ludność urządza 
demonstracje głodowe!

F r a n k f u r t .  Wg sprawozdań 
w ydz ia łu  gospodarczego am ery
kańskiego Zarządu W ojskowego 
p rodukcja  przem ysłowa s tre fy  
am erykańskie j w  k w ie tn iu  osiąg
nęła na jwyższy dotychczasowy 
stan. W  m a ju  spodziewany jest 
dalszy w zrost p rodukc ji.

F r a n k f u r t .  W  s tre fie  an- 
g lo-am erykańskie j zaw arto k ilk a  
um ów handlowych na łączną su
mę 4 m ilio n y  dolarów. N a jpo- 
ważnie jszym  kontrahentem  by ła  
T urc ja , k tó ra  za m iliom dolarów 
zakupiła  maszyny do p ro d u kc ji 
papierń. Następnie H o landia za
m ów iła  za V, m iliona  do larów 
części row erow ych. Norwegia za
kup iła  za 433 tys. doi. tu rb in y  
elektryczne. Pozostałe um ow y 
zawarto z F in landią , Persją, Pe
ru. Szwecją i Szwajcarią.

H e i d e l b e r g .  W lesie pod
Heidelbergiem  znaleziono zw ło 
k i urzędnika am erykańskiego m i
n isterstw a w o jn y  i  pew nej m ło 
dej kob ie ty n iem ieckie j. Jak w y 
n ika ło  z dochodzenia, N iem ka za
s trze liła  A m erykanina, a potem 
sama pope łn iła  sam obójstwo. 
N iem kę z iden ty fikow ano jako  
K urtyzanę R uf. Uchodziła ona za 
narzeczoną Amerykanina,

N|c też dliiwnegę, że do ..Pol
skich Sił Zbrojnych“ obok ludzi 
oddanych i zdecydowanych na 
wszystko dla sprawy polskiej, 
mogli się dostać równifcż ludzie 
niepewni, albo nawet wręcz wro
dzy polskości.

W pierwszym okresie dobiera
nia sobie pracowników^ zwerbo
wał Korol do organizacji m. *. 
Pawła Ulczoka, mieszkańca Kato
wic z zawodu bkiraiisię. Otrzy
ma! on funkcję kuriera przy szta
bie i tym samym z racji tej funk
cji miał daleko szersze kontakty 
niż inni. Nie cieszył s>ę jednak 
Ulczok specjalnym zaufaniem 
śląskich bojowników podziem
nych ale cieszył się zaufaniem 
komendanta Korola. I  właśnie 
dliięki temu utrzymywał się na 
tym ważnym stanowisku,^ Do pe
wnego czasu nieufność wobec 
kuriera ze strony niektórych 
członków ruchu oporu, była ra- 
czei intuicyjna. Dopiero przypa
dek potwierdził, że jest to czło
wiek. któremu nie można zaufać. 
Sprawa miała się przy tym nastę 
pująeo:

Wywiad Polskich' Sił Zbrojnych 
otrzymał poleriie od rządu gen. 
Sikorskiego, ażeby ustalił czy 
Niemcy produkują gaiży bojowe, 
a o ile tak. to gdzie je produkują. 
Jeden z dowódców organizacji, a 
nv‘anow:cie zasłużony powstaniec 
B ernard  Czardybon, zdołał usta
lić na podstawie meldunków z 
Gór Harcu, że tam właśnie odby
wa się produkcja gazów. Meldu
nek o, całej tej sprawie wręczył 
Czardybon Ulczokowi. który jak 
już wyżej podano pełnił funkcję 
kuriera przy sztabie, polecając go 
natychmiast doręczyć komendan
towi Hajduckiemu. Czardybon 
ani na ■ moment nie przypuszczał, 
aby cenna dla dowództwa sojusz 
ni czego wiadomość m*ała się do
stać w ręce niepowołane. Tak 
jednak było. Meldunek nigdy nie 
dotarł do rąk głównego komen
danta Polskich Sił Zbrojnych. 
Otrzymał go natomiast jeden z 
ludzi innej organizacji podziem
nej. prowadzonej przez' b. posła 
Janickiego, która nie podporząd
kowała się rotzkazom Korola/ Jak 
się następnie okazało, człowiek, 
w którego ręce dostał się cenny 
meldunek podejrzany był o kon
takty z gestapo.

Znacznie później, bo dopiero w 
kilka lat. udało się ustalić, że 
Ulczok przeszedł również na służ 
bę, gestapo: Był nawet etatowym 
pracownikiem tej zbrodniczej or 
ganiźacji i  nazywał, się w niej 
Paul Neumann a figurował pod 
znakiem ewidencyjnym „GV 18“ .

Do dzjś nie dało się szczegóło
wo ustalić jak gestapo doszło do 
wiadomości gdzie mieść' się w 
Chorzowie siedziba Korola. Ponie 
waż jednak wywiad Polskich Sil 
Zbrojnych stwierdził ponad wszeł 
ką wątpliwość, że gestapo jest 
już w posiadaniu adresu komen
danta, Korol przeniósł swoją sie
dzibę z Chorzowa do Wisły, gdzie 
zamieszkał w w illi „Lusja“ . Ale 
gestapo nie ustawało. Po kilku 
miesiącach wpadło na trop Ko
rola w Wiśle.

27 sierpnia 1940 roku w godzi
nach popołudniowych ’ przybyło 
do w illi czterech gestapowskich 
zbirów. W chwili tćj znajdował 
się w njej Józef Korol, narzeczo
na Ulczoka. H ildegarda Nandzi- 
ków na i właścicielka w illi Ma,rja 
Kwaśna, Komendant Polskich Sil 
Zbrojnych zorientowawszy się w 
sytuacji postanowił ratować się 
ucieczką. Wybiegł na taras dachu, 
Gestapowcy przeszukali tymcza

sem dokładnie willę, a kiedy w y
szli z niej ¿orientowali się że Ko
rol znajduje się na dachu. Roz
poczęli do niego stiteelać. Korol 
nie pozostał dłużny: strzelał rów 
nież. Pół godziny trwała walka, 
gćstapo wzięło górę i nie mający 
odpowiedniej zasłony pierwszy 
komendant Polskich Sił Zbroj
nych na Śląsku m gr. Józef K o ra l 
—  „H a jd u c k i“  po leg ł bohaterską 
śmiercią.

Nie udało się stwierdzić do tej 
chwili, kto zdradził kwaterę Ko
rola w Wiśle, ale w iadom o nape- 
w no, że z na jb liższych jego w sp ó ł
p racow n ików  wszyscy zosta li a- 
resztowani oprócz P aw ła  Ulczoka. 
1 agent „GV — 18“  działał dalej.

O te j zbrodniczej dzia ła lności 
usta lonej ju ż  dz‘ś ponad wszelką 
w ątp liw ość szeregiem dokum en
tów  i  zeznaniam i świa.dków napi
szemy w  numerze ju trze jszym .

A n to n i G órski.

Z całej Polski
WARSZAWA. Koszt prac związa

nych z naprawami szkód, które 
wynikły na skutek powodzi prze
widziano na sumę 638 mil. zł. Pra
ce te mają być wykonane w okre
sie 1947/49. Komitet Ekonomiczny 
Rady Ministrów przyznał obecnie 
100 mil. zł na wykonanie robót, ma
jących na celu zabezpieczenie przed 
powodzią letnią. Pozostała suma 
uwzględniona zostanie w planie 
trzyletnim.

WARSZAWA. Na podstawie de
cyzji Prezydenta RP. przystąpiono 
do odbudowy dawnego gmachu 
GISZ-u w Alejach Ujazdowskich, 
w którym znajdą pomieszczenia 
biura Rady Państwa i kancelarii 
cywilnej Prezydenta RP.
'WARSZAWA. W ramach dostaw 

UNRRA importowano z Anglii w 
kwietniu br 250 macior i 25’knurów 
rasy białej angielskiej.

K R A K Ó W . W  w y n ik u  k o n fe re n 
c j i  po ro zu m ie w a w cze j w  sp ra w ie  
e k s p lo a ta c ji o b ie k tó w  tu ry s ty c z 
n ych  na Z ie m ia ch  O dzyskanych. 
P o lsk ie  T o w a rzys tw o  T a trza ń sk ie  
w  p o ro z u m ie n iu  z P o ls k im  Z w ią z 
k ie m  N a rc ia rs k im  o b e jm u ją  sch ro 
n iska  gó rsk ie  i  c a ło ksz ta łt gospo
d a rk i tu ry s ty c z n e j w  gó rach  WOP 
do lnoś ląsk iego , n a to m ia s t P o lsk ie  
T o w a rz y s tw o  K ra jo zn a w cze  o b e j
m u je  sch ron iska  po d g ó rsk ie  i  n i 
z inne .
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LUBLIN. Według prowizorycz
nych obliczeń, złoża torfowe w wo
jewództwie lubelskim obejmują 
ok. 300 tys. hą i mają głębokość 
od 3 do 8 m. Rozpoczęto wydoby
wanie torfu w7 3 różnych punktach 
na powierzchni obejmującej około 
150 ha. W roku bieżącym projekto
wane jest wydobycie około 70 tys. 
ton suchego torfu.

LUBLIN. Przeprowadzona na te
renie Lublina zbiórka pieniężna 
osiągnęła w ciągu Tygodnia Kato
lickiego Uniwersytetu Lubelskiego 
na potrzeby uczelni 398 tys. zł.

ŁÓDŹ. W kwietniu przesiedlono 
w7 ramach akcji spółdzielczo-parce- 
lacyjnej 3953 rodziny, które osiedli
ły się na 46:519 ha użytków rolnych 
na Ziemiach Odzyskanych, zabiera
jąc ze sobą z Polski centralnej 1343 
konie i 4626 krów. Indywidualnie 
skorzystało z pomocy Rad Społecz
nych 675 rodzin, udających się na 
samodzielne gospodarstwa, a 7778 
osób skierowano do pracy w pań
stwowych majątkach rolnych.

KUTNO. Przed kilku dniami uru
chomiono odbudowane dwie nasta
wnie elektryczne obsługujące stację 
osobową w Kutnie. Przez odbudo
wę nastawni uzyskana będzie zna
czna oszczędność w. personelu oraz 
osixgnięte będzie zwiększenie bez
pieczeństwa ruchu kolejowego.

TORUŃ. Sąd Okręgowy w Toru
niu skazał na karę śmierci Karola 
Bunna, oskarżonego o współudział 
w aresztowaniach i rozstrzeliwa
niach Polaków.

W Grudziądzu skazani zostali na 
karę śmierci: Paweł Schmidt, wa
chmistrz żandarmerii niemieckiej, 
Erik Papkę, członek Selbstschutzu, 
Reinhold Thim.

W‘ Bydgoszczy został skazany na 
karę śmierci konfident gestapo, 
Tadeusz Michalski, który wydal w 
ręce władz niemieckich 31 osób.

GDYNIA. W roku bieżącym 1 
przyszłym importować będziemy 
jeszcze celulozę i to w wysokości 
około 19 tys. ton. Całkowite zaha
mowanie importu celulozy przewi
duje się na rok 1949.

SZCZECIN. 'Ogólna ilość powia
towych zrzeszeń kupieckich, dzia
łających na Ziemiach Odzyskanych 
wynosi 149 i obejmuje około 30 ty
sięcy. kupców.
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Dwa
Katowice. Pierwszy na Śląsku 

mecz zapaśniczy o charakterze 
międzynarodowym rozegrany po
między reprezentacjami Śląska i 
2lina zakończył sie wynikiem re
misowym 4:4.

Reprezentacja Śląska w meczu 
tym wystąpiła zasilona reprezen
tantem Krakowa — mistrzem Pol
ski Bajorkiem.

Reprezentacja Żlina, opierająca 
się na zespole jednego z najlep
szych zapaśniczych klubów Cze
chosłowackich — SK Bata Ż lin  
potwierdziła w  meczu ze Śląskiem 
swą wysoką klasę. W składzie jej 
znajdowało się szereg wybitnych 
zawodników, z których wymienić 
należy w  pierwszym rzędzie mło
dego mistrza i  reprezentanta Cze
chosłowacji na mistrza Europy — 
Zemana w wadze muszej, a na
stępnie dwóch mistrzów Czecho
słowacji w  kategorii juniorów — 
Spiki i  Huspeniny, z których 
zwłaszcza Huspenina jest zawodni 
kiem wysokiej klasy, którą po
twierdził w  Katowicach, zwycię
żając jednego z najlepszych za
wodników śląskich, mistrza Pol- 
ski Gołasia. Spike natomiast spo- 
tka ł w  Katowicach niemiły fakt. 
Doznał on pierwszej porażki w 
swej karierze sportowej ze stro
ny Gryta.

Mecz w ogólności był imprezą 
uaałą i żałować należy, że tylko 
500 widzów było jego świadkami. 
Widzowie ci byli zresztą bardzo 
obiektywni, nagradzając każdora
zowych zwycięzców oklaskami, a 
przy powitaniu Czechów zgoto
wali im serdeczną owację.

Wyniki techniczne były nastę
pujące:

Waga musza: Gnot (Śląsk) 
przegrał w 5 min. z reprezentan
tem i  mistrzem Czechosłowacji, 
Zemanem, który położył zawodni 
ka na łopatki po zastosowaniu 
chwytu przez biodro.

Waga kogucia: Rutynowany 
Marcok (Śląsk) w  6 minucie po
łożył Czecha Pancohara na ło
patki. Do tej chwili walka ta by
ła prowadzona z wielkim tempe
ramentem przez obu zawodni
ków, a ślązak przeżywał ciężkie 
chwile, z których dzięki właśnie 
rutynie wychodził obronną ręką. 
Była to jedna z najładniejszych 
walk .

Waga piórkowa: Kusz (Śląsk) 
przegrał na punkty z Zełinką 
(Zim). Miody Czech okazał się
nadzwyczaj agresywnym zawo
dnikiem. Będąc lepszym techni
cznie, miał przewagę nad Sląze- 
Kiem, który w  defenzywie wyka
zał jednak wielką klasę. Walka 
ta była bardzo emocjonująca ' 
trzymała widownię w  napięciu.

spotkania — dwa remisy
jta pa lnicy c«e«c^r asm Ś Są site*

Golas musiał skapitulować przed 
mistrzem juniorów Czechosłowa
c ji — Huspeniną, ktgry okazał 
się zawodnikiem wielkiej klasy. 
Przeważał głównie w  walce parte
rowej, która zadecydowała o je
go zwycięstwie.

Waga póiśrednia: Mistrz Polski 
Bajorek posiadając przewagę f i 
zyczną nad młodym Migotą (Żlin) 
uzyskał jedynie zwycięstwo pun
ktowe. Zawodnik Żlina uciekał 
stale poza matę, broniąc się w  ten 
sposób od niebezpiecznych chwy
tów Bajorka.

W końcowej walce dnia przy 
stanie 4:3 dla Śląska, Urgacz 
(Śląsk) przegrał w 6 minucie z 
Vojtą (Żlin), który zastosował 
odwrotny młynek. Zawodnik Ż li
na zapewnił w  ten sposób druży
nie swej wynik remisowy 4:4.

Skład komisji sędziowskiej był 
następujący: Gburski (Śląsk) i 
Cermak (Żlin) na zmianę oraz 
Kucharczyk (Śląsk) i Yarenda 
(Zlin) na punkty. Podkreślić na
leży, że komplet ten wydawał 
zgodne i  jednobrzmiące werdyk
ty, nie budzące żadnych zastrze
żeń.

Kierownik drużyny czeskiej p. 
Czechaczek wyraził po zawodach 
tego rodzaju opinię:

„Cieszę się, że mecz ten doszedł 
do skutku. Będę zadowolony, gdy 
dojdzie również do rewanżu na 
naszym terenie. Walki były bar
dzo ładne i prowadzone fair, co 
mnie najwięcej cieszy. Z zawo
dników polskich za najlepszych 
uważam Gołasia, a następnie 
Gryta, który zresztą zrobił naj
większą niespodziankę, zwycię
żając niepokonanego dotąd Spikę.

Z naszych zawodników podo
bali m i się Zeman i Huspenina“ .

Mysłowice. Drugi /mech zapaśni 
ków czeskich na Śląsku, w któ
rym wystąpili jako zespół klubo
wy KS Bata przeciwko drużynie 
mysłowickiej Siły zakończył się 
wynikiem remisowym Śląsk — 
Żlin 4:4.

O ile w  pierwszym meczu kom 
piet sędziowski stanął na wyso
kości zadania, to w drugim meczu

wydał on dwukrotnie mylne orze
czenia. krzywdzące zawodników 
polskich — Tobolę i  Kusza, co 
przyczyniło się nawet do złoże
nia przez kierownictwo zawodów 
protestu po walce Tobola—Pan- 
cohar. Po ukończeniu wszystkich 
walk przy stanie 5:3 dla Baty. kie 
rownictwo drużyny czeskiej wyra 
Toboła-Pancohar i  ogłoszenie Po- 
Tobała-Pancohar i  ogłoszenie Po 
laka jako zwycięzcę.

Drużyna polska jako całość za
prezentowała się lepiej od Cze
chów. Zawodnicy walczyli fair, 
utrzymując przez cały aza,s walkę 
otwartą. Goście górowali nad go  ̂
spodarzam.i taktyką, dzięki której 
.przy równorzędnych siłach potra
f i l i  walki rozstrzygać na swą stro 
ńę.

Oczekiwany z zainteresowa- j 
niem rewanż mistrlza Polski Go- f 
lasia w walce z mistrzem junio
rów CSR. Huspeniną, zakończył 
się i  tym razem porażką mistrza 
Polski. Gołaś był w  drugim dniu 
lepszym od swego przeciwnika.
Górował nad nim ambicją oraz 
inicjatywą. Hńspenina zwycięst
wo zapewnił ‘sobie, podobnie jak 
w pierwszym mecteu. przewagą w 
walce parterowej, która jednak 
w drugim dniu była minimalna.
Sukces z pierwszego dnia powtó
rzył Gryt. który po raz drugi po
konał mistrza juniorów Czecho
słowacji — Spikę. Chociaż zwy
cięstwo to było tylko punktowe, 
nie mniej było ono zasłużone, do
wodem czego jednomyślne orze
czenie sędziów. Spika walczył o- 
sŁrożnie, jednak musiał uznać 
wyższość lepszego technicznie Po 
laka.

Wyniki walk były następujące:
Waga musza: mistrz CSR Ze

man. będąc fizycznie silniejszym 
od młodziutkiego Gondzika. rdz-, _
strzyga walkę już w  drugiej minu I zwycięstwo 
cie na swą korzyść. W krótkie j ków której

tej walce zawodnik Siły wykazał
jednak dobrą postawę.

Waga kogucia: Pancohar (Bata) 
odnosi zwycięstwo punktowe nad 
Tobolą (Siła). Werdykt komisji sę 
dziowskiej. w której znajdowało 
się podczas tej walki 2 Czechów 1 
Polak, był niesłuszny. Tobola gó
rował nad Czechem technicznie i 
taktycznie. Po równorzędnej wal
ce w trzech pierwszych jej fa
zach, końcowe trzy minuty nale
żą do Toboły, który był stroną a- 
takującą. Werdykt sędziowski, po 
proteście kierownictwa Siły zo
stał znPeniony, a Tobola uznańy 
za zwycięzcę.

Waga piórkowa: Jasiński (Siła) 
od początki walki m iał zdecydo

waną przewagę nad Verendą (Ba
ta) i już w  drugiej minucie roz
strzygnął walkę na swą korzyść 
kładąc Czecha przerzutem przez 
biodro na łopatki.

Waga lekka: Tancinec odniósł 
zwycięstwo na punkty nad Ku
szeni (Siła). Wynik ten krzywdzi 
zawodnika Siły. który przeważał 
nad Czechem w walce partero
wej, w której Czech stosował nie 
dozwolone środki, za co winien 
był otrzymać conajmntoj dwa u- 
pomnienia. Pobłażliwy arbiter 
czeski. Cermak. nie reagował jed 
nak na nieczystą walkę swego 
zawodnika.

Waga póiśredn'a: Po interesu
jącej i stojącej na dobrym pozio-

mie walce Gryt (Siła) pokonał 
na punkty Spikę (Bata). Ozed> 
walczył ostrożnie, jednak pod k° 
nieć walki pod stałym naporejn 
Polaka opadł na siłach. Gryt uz>" 
skał jednogłośnie zwycięstwo.

Waga średnia: Huspenina (&*" 
ta) potwierdził i  w  tej walce sW* 
wysoką klasę, zwyciężając na 
punkty jednogłośnym orzecze" 
niem sędziów mistrza Polski Gol® 
sia. Czech okazał się dobrym t®̂  
tykiem, a ponadto walczył sp°^0,j 
nie. Gołaś mimo porażki wyPa<” 
dodatnio, walcteąc lepiej, n'-ż w 
dniu poprzednim.

Waga półciężka: Kuligowski I 
(Siła) odniósł piękny sukces. 
ciężając już w trzeciej minutó6 
rutynowanego Cenmaka (Bal®'1 
który w poprzednich walk00” 
pełni} funkcję arbitra.

W&ga ciężka: Vojta (Bata) za'* 
kończył walkę w drugiej minucia 
kładąc Meisla (Siła) na łopatki, 
aczkolwiek poprzednio znajdował 
się sam w krytycznych syfu®' 
cjach.

Arbitrami walk byli: Gburski 
(Śląsk) i Cermak (Żlin).

Dwaj kandydaci do ligi walczą

AKS- Polonia 3:0 (2:0)
Bytom. W pierwszym dniu Zie

lonych Świąt odbył się w Byto
miu mecz. piłkarski o charakterze 
przyjacielsko-treningowym. Spo
tkały się dwa nie rywalizujące 
zresztą w tych samych grupach 
kluby śląskie, biorące udział w 
walkach o wejście do extraklasy.

Amatorski KS. wygrał mecz w 
przekonywujący sposób, przeciw
stawiając Polonii zespół bardziej 
wyrównany i bojowy. Jeżeli pod 
względem umiejętności technicz
nych nie rzucała się w  oczy róż
nica pomiędzy Polonią i AKS, to 
jednak pod względem kondycji, 
szybkości i tzw. ciągu na bramkę 
AKS był znacznie lepszy.

Atak w  składzie: Kulik, Cho
lewa, Andrzejewski, Kubiczek (po 
przerwie Spodzieja), Barański, z 
wielu nadarzających się okazji, 
wykorzystał trzy, które zapewniły 

Polonia, u zawodni- 
razil brak startu do

p iłk i i skłonność do indywidua!- i świetna postawa rezei-woweg® 
nych wyczynów (Wiśniewski i bramkarza Kasprzaka nie to®!0 
Kaźmierowicz) nie zdołała strzelić przyczyniła się do utrzymań!* 
nawet jednej honorowej bramki, , wyniku, 
aczkolwiek, sądząc z przebiegu 1
gry, całkowicie zasłużyła na choć
by taki częściowy sukces.

Bramki dla AKS zdobyli Kulik, 
Barański i Andrzejewski. Publicz
ności około 3 tysiące. Sędzia nie 
wykazał poprawnej formy.

W drużynie zwycięzców dobrze 
grał atak, w którym w ybija li się 
tym razem Cholewa i Barański^ 
doskonale spisał się Szaton na 
pozycji środkowego pomocnika, a

W Polonii szwankował a*®!1’ 
gdzie znowu tylko Matyas (u kto" 
rego nawiasem mówiąc zauważ?.' 
liśmy wybitną poprawę kondycj“  
borykał się z liniam i defensyw 
chorzowskiej, nie mogąc zn®lezC 
zrozumienia u partnerów. Podst®' 
wowym brakiem tej drużyny j®, 
zwlekanie ze strzałem'. Porno0.* 
obrona na przeciętnym pozionUe 
(Madejski i Raszczak), bramk®1̂® 
niezbyt pewni.

Wisła Kraków - Rassie (Praga)
4 : 4  ( 3:3)

Kraków (tel. wł). Akademicka 
drużyna lekkoatletyczna z Brna, 
która gości w Krakowie, gdzie 
była przeciwnikiem Cracovii, za-

- -- - - ..... t  ■; —r—,—«. silonej Gieruttą i  Adamczykiem,
Waga lekka: Po równorzędnej; ! prowadzi po pierwszym dniu za- 

jednak mało ciekawej walce Ku- wodów w stosunku 45,5 pkt. na 
Ilkowski (Śląsk) odniósł zwycię- ! 38,5 pkt,

PUilkt°we nad Tancincem ! Wyniki pierwszego dnia zawo* 
sir i ... , I dów były następujące:
waga połsredma: Reprezentant 100 m: David (Brno) 18,7 sek., 

Kląska, Gryt odniósł wspaniały 2) Pospisii (B) 11,2 sek., 3) Puzio 
sukces, zwyciężając niepokonane- (C) 11,6 sek. 
go dotąd mistrza juniorów czes- j 400 m: 1) David (Brno) 51,5 sok., 
k^ch Spikę. Zwyciężył w sposób 2) Puzio 52 sek. 
zresztą bardzo efektowny — prze- j 110 m: plotki: Tesner (Brno) — 
rzutem przez biodro i to już w  2 | 15,4 sek., 2) Adamczyk (C) 16Î5 
minucie walki. I Sek.

G p t zaskoczył przeciwnika ży- i 1.500 m: Wideł (Cr) 4,16 min., 
wiołowym atakiem. j 2) Horecky (Brno) 4,19,9 min.

Waga średnia: Mistrz P o lsk i1 Skok w dal: 1) Adamczyk (C)

Sukcesji lekkoatletów  czeskich

10,7sek.uzyskałDaiuidna lOOmtr
6.87 m, 2) Pospisii (Brno) 6,38,5 
metrów.

Kula: Gierutto i Siedlaczek 
(Brno) po 14.02 m.

Dysk: Siedlaczek (Brno) 43,09 
m, 2) Gierutto (C) -44,30 m.

Sztafeta 4X100 metrów: 1) VS 
Brno 44,4 sek., 2) Cracovia 45,9 
sek.

Nie było meczu Kraków —  
Morawska Ostrawa

Mor. Ostrawa (tel. w}.). Zapo
wiedziany na sobotę pierwszy 
dzień meczu tenisowego Moraw
ska Ostrawa — Kraków, nie do
szedł do skutku z powodu nie 
przybycia drużyny polskiej, która 
na punkcie granicznym w Cie

szynie nie została przepuszczona 
do Czechosłowacji.

Wobec tego przyjazd tenisistów 
Krakowa do Mor. Ostrawy opóź
n ił się o jeden dzień.

Mecz ten odbędzie się wobec 
tego w ciągu niedzieli i ponie
działku.

K r a k ó w  (Tel. wł.). Drużyna 
czeska w drugim swym meczu w 
Krakowie uzyskała zaszczytny 
wynik remisowy 4:4. Wisła pro
wadziła już 3:1 i zlekceważyła wy 
raźnie gości, co pozwoliło im na 
odrobienie utraconego terenu i 
wyrównanie a po przerwie na 
uzyskanie nawet prowadzenia 4:3. 
Wisła wyrównanie uzyskała w 
31-ej minucie drugiej połowy gry.

Bramki dla Wisły zdobyli: 
Gracz 3 i Kohut 1. Dla Czechów: 
Yohanka 2, Mikes i  M iler po 1.

Widzów około 8.000. Sędziował 
słabo p. Chruściński.

Zjednoczenie Zabrze — Liniarnia 
Bytom 2:2 (1:1)

Zabrze. W meczu o mistrzostwo 
klasy A okręgu opolskiego, kan-

Plłkarze pgfskf&fi Zw. Zaw. zw yc ęża ą

Polska — Francja
0 : 2(3 :

dydat na mistrza. Zjednocz®11'6 
musiało zadowolić się na wł®  ̂
nym boisku wynikiem rea»**0 
wym z dobrze usposobioną \v  
dniu Liniarnią. Gra była żywa 1 
obfitowała w interesujące niomeii 
ty podbramkowe, w  których F5' 
pisywali się najlepsi bramka^® 
śląska Opolskiego.— Piela (Zj®0 
noczenie) i Ksol (Liniarnia).

Kop Ludwik Mikuiczyce —* 
Odra Opole 4:0 (2:0)

iCii‘
odMikulczyce. W spotkaniu o 

strzostwo drużyna kopalniana 
ntosla zdecydowane z w y c k -^ f 
zapewniając sobie dwa cenne P* '

Nisa — WOP Kłodzko 1:1 <0:1) 
Kłodzko. Nisa wystąpiła w »s*a 

bionym składzie oszczędzaj®0 s'? 
przed meczem z. drużyną czesW* 
Nachod. Wojskowi odnieśli ' 
cięstwo zasłużenie.

A aglia-P eri ugaiia
10:1

I pioruny nie przeszkodziły...
Dram atyczna w alka  o ty tu ł m istrza

C. B. Thomas, jeden z czoło
wych sędziów bokserskich naszej 
doby, opisuje na łamach „Sunday 
Chronicie“  przebieg walki bok
serskiej, jaka odbyła się we wrze
śniu 1945 r. w Hampden Park w  
Glasgoioie między Jackiem Pater- 
sonem i Jimem Brady rozegranej 
o ty tu ł mistrza W. Brytanii w «la
dze koguciej.

Rozszalała się wówczas gwał
towna burza z ulewnym, desz
czem. Z 40.000 widzów tylko 400 
osób nie było świadkami drama
tycznego je j zakończenia. Śmiało 
powiedzieć można, że lualka prze 
prowadzona została w najtrud
niejszych może warunkach atmo
sferycznych w historii boksu. 
Często okrzyki rozentuzjazmo
wanego tłumu mieszały się z prze 
raźliwym wyciem w iatru i  grzmo
tami.

Sędziującemu wówczas Thoma
sowi trudno było utrzymać się na 
nogach na,przemoczonej i  śliskiej 
macie i  obserwować dokładnie 
ciosy wymieniane przez nader 
zwinnych i  zapalczywie walczą- 
czych przeciwników. Obaj bokse

rzy byli w dobrej formie i  walka 
była to pierwszych rundach w y
równana. Początkowe je j tempo 
było sła.be i  każdy z nich walczył 
ostrożnie, starając się zyskać na 
punktach. Nowicjusz z Clasgowa, 
Paterson, mając przed sobą wete
rana sportu bokserskiego, jakim  
był Brady, usiłował za wszelką 
cenę zmylić jego czujność przez 
stosowanie rozmaitych fin t, co 
mu się jednak nie udawało. Bra
dy, który zdawał sobie sprawę, że 
już w niedługim czasie będzie 
musiał pożegnać się z ringiem, 
walczył z ferworem, o jak i n ikt 
z obecnych na tym meczu nie był
by 9o posądzał. W pierwszej run
dzie zdarzyło się kilkarotnie, że 
Brady pod naparem lewych „ha
ków“ , stosowanych przez Pater- 
sona, musiał ustępować. Następna 
jednak runda była wyrównana. 
Kiedy w pewnym momencie u- 
dało się Brademu zaslosowo,ć sil
ny prawy prosty, który wylądo
wał dokładnie na szczęce prze
ciwnika, ten ostatni rożpoczął 
walczyć dość chaotycznie. W na
stępnych sekundach przeciwnicy

„obrabiali się“ nawzajem z b li
skiego dystansu, a kiedy Brady 
odskoczył, miał przecięty naskó
rek nad prawym okiem, co mu 
jednak widocznie nie bardzo prze
szkadzało, gdyż kontynuował teal
kę przez dalszych 13 rund.

Następne 4 rundy nie wniosły 
żadnych ciekawych momentów. 
Tempo walki ożywiło się dopiero 
w 6 rundzie. Zaraz na początku 
Paterson zaatakował przeciwnika 
lewym swingiem, wymierzonym 
w głowę, za co prawie z miejsca 
Brady zrewanżował, się prawym 
„hakiem“ . Gdy następnie Pater
son zastosował prawy swing — 
przeciwnik cofnął się, a ataku- 
jący, porwany siłą zamachu, prze
leciał tuz obok niego, W 7 run
dzie tempo w alki wzrosło do tego 
stopnia, że zdawało się wszyst
kim, iż zapadnie w niej rozstrzy
gnięcie. Przeciwnicy walczyli 
znów z bliskiego dystansu.

W trakcie wymiany ciosów, 
błyskawica przeszyła powietrze i 
prawie w te j samej chwili zerwał 
się w iatr o sile huraganu i roz
począł padać ulewny deszcz. 
W ciągu k ilk it m inut widzowie, 
zawodnicy i  sędzia przemoknięci 
byli do n itk i, .a na macie utwo
rzyły się kałuże. Warunki były 
tak fatalne, że k ilku  widzów w y
raziło przekonanie, iż walkę na
leży przerwać. Jednak sędzia, w i

dząc zapał bokserów i entuzjazm 
widzów, nie uczyni; tępo. Na Pa- 
tersonie deszcz zdawał się nie ro
bić wrażenia, natomiast praca 
nóg Brady’ego była coraz słabsza, 
tak iż kilkakrotnie potknął się, 
gdy zamierzał zaatakować prze
ciwnika swymi skutecznymi le
wymi hakami. W pewnym mo
mencie Paterson, któremu wy
dawało się, że przeciwnik osłabł 
już bardzo, i  chcąc przyspieszyć 
koniec meczu, zastosował silny 
swing, chybił i  runął jak długi na 
przemokłą matę. Gdy podniósł 
się znów, przedstawiał żałosny 
obraz: uwalany był nie do pozna
nia. Mimo iż sita w iatru nie 
zmniejszyła się w ciągu następ
nych rund, a ulewny deszcz za
ciemniał chwilami zupełnie pole 
widzenia, walka toczyła się dalej. 
W 10 rundzie jak przez mgłę w i
dzowie spostrzec mogli, że starszy 
wiekiem Brady opada z sił, pod
czas gdy jego przeciwnik uwijał 
się w dalszym ciągu na ringu, o 
ile tylko pozwalała na to prze
mokła mata. Pod koniec te j rundy 
udało się Patersonowi zastosować 
prawy hak, który wylądował na 
szczęce Brady’ego. Od tego mo- 
rneątu widocznym było, że Brady 
walki te j nie wygra.

Obaj przeciwnicy doszli do 
przekonania, że w panujących 
warunkach walka na dalszy dy

stans nie doprowadzi do celu, 
wobec czego przechodzili bardzo 
często na bliski dystans. Górował 
bezsprzecznie Brady. Po każdo
razowym „clinchu“  ładował on 
piękny „ uppercut‘ na szczęce Pa- 
tarsona, co doprowadziło tego o- 
statniego do wściekłości tak, iż 
w pewnym momencie opuścił ręce 
i  zwrócił się do sędziego, by ten
że zwrócił uwagę Brady’emu, że 
walczy on nie „fa ir“ . Sędzia prze
rywał walkę i  wytłumaczył nowi
cjuszowi 'na ringji, iż postępowa
nie Brady’ego jest zgodne z za
sadami walki, po ■czym dał znak 
na je j kontynuowanie. Przeciw
nicy doskoczyli do siebie i  roz
poczęli „obrabiać“  się na dobre.

W 13 rundzie huragan zerwał 
plandekę, która rozpościerała się 
nad, ringiem, i  na bokserów runął 
strumień wody. Nie orzeźwiło to 
bokserów, którzy byli już u koń
ca swych sił. Dochodziło często do 
nader komicznych momentów. 
Kiedy Paterson tu pewnej chwili 
chciał zastosować prawy swing, 
poślizgnął się i  runął na matę ku 
wielkiemu zdziwieniu Brady’ego, 
który zamierzył się równocześnie 
i  nim zdążył zadać cios, widział, 
że przeciwnik leży już na macie. 
W tej rundzie Paterson miał je
szcze dwa tego rodzaju wypadki.

W 14 rundzie Brady, zdając so-

bie sprawę, że nie mi/P-łP 
tempa walki, postanowił 
być z siebie resztki sił, by 
chylić szalę zwycięstwa na 
stronę. Zaatakował Paterson® '  
bliska i  powalił go na deski, V 
ślizgnął się jednak przy tym * 
nął na leżącego na ziemi 
sona. Obaj bokserzy byli "9r° i Cl\ 
i  po gongu sekundanci nn<® , 
odprowadzić ich do rogów, 0 ^ ,  
odnosiło się wrażenie, że bcs.i 
mocy nie trafią na swoje mM

Przy akompaniamencie bu’̂  
rozpoczęła się 15 i  ostatnia rtm . 
Paterson, młodszy i  uiytrzi/771 
szy, przyszedł po przerwie 1 . 
tako do siebie. Widząc słabą K 
dycję swego przeciwnika, P°r-eZ 
nowił — zakończyć walkę P 
k. o. Zastosował swing ■ ■ •> Pję, 
ślizgnł się i  ru n ą ł. . .  na 
Powstał jednak natychmiast^. 
i  zaatakował z bliska p r^  fe. 
nika seriami ciosów, które lV.cgo 
zultacie zadecydowały 0 .gi ce 
zwycięstwie na punkty. Po 11, 
bokserzy byli tak wyczerpać 
musiano ich znieść z ringu 1

t!/” 1
prowadzić do kabiny.

Zdaniem Thomasa w meczu •* 
najbardziej podziwiać 
40.000 fanatyków, którzy, P^0[i 
moknięci „do n itk i“  i  3̂ :°Sl,rze' 
z zimna, entuzjazmowali się P 
biegiem walki. (Ky
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Turystyka i krajoznawstwo
, »varp:
JWaty, Pragnąc, by akcja wcza- 

turystyki i krajoznawstwa

^ a rp ttlk i. (js) Ministerstwo O

1,111 y'siy............ ------------------
•¡“zy brała '  u nas właściwe obli- 
ti ?’ ,przydzieliło do każdego Wy- 
ro«łU ° światy i  Ku ltury dla do- 

słych, osobnego wizytatora do 
Praw wczasów, turystyki i  ku l- 

njry- Celem ustalenia i omówie- 
¡J3 ich działalności, urządziło 
tu ' ° światy w  uh- roku kurs 

rystyczno- krajoznawczy w Cie
lca ch , a w  maju br. taki sam 

ars w Karpnikach. Na kurs ten 
tegowały Wszystkie kuratoria 

^kolne z całej Polski odnośnych 
^ y ta to ró w  i członków z okręgo- 
^ eł komisji ruchu wycieczkowe

go^ 023516 trzytygodniowych kur- 
v. . > uczestnicy wysłuchali nastę- 
gjiąeych referatów: „Przegląd 
Ze n°w turystycznych w Polsce, 
„szczególny,-,, uwzględnieniem 
Sów 6®° kląska“ , „Istota wcza- 

ich historia, treść i funkcje 
w kultur- ’ •" ™

Kurs Min. Oświaty

Śląska“ , „Istota wcza
historia, ___  _______

-—mrze społecznej“ , „Wczasy 
^  granicą“ , „Organizacje wycie

czek“ , „Styloznawstwo i  sztuka 
ludowa“ , „Metodyka akcji turys
tyczno-krajoznawczej“ oraz „H i
giena i  ratownictwo w okresie 
wycieczkowym“ .

Każdy referat wywołał i wzbu
dził wielkie zainteresowanie oraz 
ożywioną dyskusję. Poza tym pro
gram obejmował opracowanie 
referatów przez uczestników kur
su, którzy zobowiązani zostali do 
uruchomienia na' swoim terenie 
kursów dla kierowników i przo
downików wycieczek krajoznaw
czych. Ponadto program wypeł
niły przeprowadzone wycieczki w 
teren Karkonoszy.

W dniu 20 maja odbyło się uro
czyste zakończenie kursu. W imię 
niu Ministerstwa Oświaty prze
mówił wiz. Jakubowski z War
szawy, nacz. Wydz. Oświaty i 
Ku ltury Stubieda z Wrocławia, 
dyr. uniwersytetu ludowego Kur- 
społeczeństwa wójt gminy Janusz, 
biel, a w imieniu miejscowego 
W imieniu uczstników przemówił 
inspektor Smolarz z Gniezna.

mm

pasażerów pęd szczątkami autobusu
Rybnica (js). Onegdaj o So 

dżinie 18.30 wyruszył z Zie
loniej Góry sairnjoohód cięża
rowy PKS., wioząc 14 pasa- 
.erów w  kianuiniku Jefleniej 
Góry. Kierowca samochodu, 
Adam Nieichaj, będąc w  sta
nie nietrzeźwym, rozwinął 
szybkość, dochodzącą do 80 
kilometrów na godz. nie zwa
żając na głośne protesty pa
sażerów.

Na trasie Rybnica — Jele
nia Góra, szofer s'rac:ł pano
wanie nad kierownicą, wsku
tek czego autobus wpadł na 
przydrożne drzewo, siłą zde
rzenia został odrzucony przez

fińsko, grzebiąc pod sobą ciężcy 9, Berek Goiman, Bo-
wszysik oh pasażerów.

Zaalarmowano władze mi
licyjne i jednocześnie zawia
domiono pogotowie ratunko
we, które udzieliło pierwszej 
pomocy ofiarom ka'astofy, 
przewożąc je do szpitala milej 
skiego w  Jeleniej Górze. 
Ciężkie rany odnieśli: Józef 
Buikowdki. Jadania Góra, ul. 
Pt asia 1, Leon Kuczkowski, 
Jelenia Góra, ul. Bartka Zwy

całą szerokość szosy, wpadł
n a  drugie drzewo i został wy 
rzucony na pobliskie karlo-

W y  ry w a li nieboszczykom złote zęby

Hieny cmentarne w Jeleniej Górze

ż.a Góra, ud. Browarna 16, 
M aran Br-cczek, Bcdesławiec 
ul. Krakowirlka 4, Szczepan 
Śliwiński, Wałbrzych ul. Trau 
gudia 7, Apolonia Wojtyrna, 
ze Lwowa, ul. Zwycięzców 9, 
i Kazimierz Bargoisz, Poronin 
89 pow. Nowy Targ. Lżej ran 
ni są pozostali pasażerowie, 
których część przewieziono 
do szpitala a część do do
mów.' Szofera aresztowano.

Spsi b. prezydenta Świdnicy
współpracował z Niemcami

Niesłusznie oskarżony
Lwówek, (st) Skutki zbyt po» 

chopnego oskarżenia odczuł na 
sobie kierownik wydziału refera
tu przemysłowego przy staros
twie powiatowym we Lwówku. 
Kożuchowski, któremu zarzuco
no nadużycia służbowe.

Sprawa jego aresztowania w 
listopadzie ub. roku wywołała du
że poruszenie we Lwówku ze 
względu na jego działalność poli
tyczną i społeczną. Jak się do
wiadujemy, sędzia śledczy, k tó rj 
prowadził dochodzenie w tej 
sprawie, nie znalazł żadnych do
wodów winy u oskarżonego, wo
bec czego Kożuchowski zosta’ 
zwolniony po 5 miesięcznym po
bycie w  więzieniu. Sprawa zosta
ła umorzona.

Kożuchowski ma wkrótce objąi 
z powrotem swe dawne stanowi
sko. ,

J e l e n i a  G ó r a  (js) Funkcjo- ] cmentarzu przykościelnym, przy 
r uisze referatu śledczego, prze- I jednym z grobowców grasują ja- 

«odząc 20 bm, w  nocy w Jele- kies podejrzane postacie.Bi»- - v on 
¡A :1 Górze u l. 1 M aja, (daw nie j 

Siejowa) w  pobliżu kościoła 
J ^ n iz oncwego zauważyli, że na

Czerwony kur
^Bielsko (sar). W Rudnicy, spa- 
pja się stodoła Jana Szulkina. 

°zar powstał wskutek nieostroż
n o  obchodzenia się z ogniem 
;eci. które rozpaliły ognisko w. - -• __. i  . - • i

Zaintrygowani tym, niepostrze
żenie zbliżyli się do otwartego 
grobowca i spostrzegli trzech o- 
sobników, którzy włamywali się 
do znajdujących się wewnątrz 
trumien. Złoczyńcy posiadali ca
ły  komplet narzędzi, jak piły, świ 
dry, łomy i dłuta, przy pomocy 
których rozbijali trumny i okra
dali zwłoki z cenniejszych przed
miotów. Aresztowano ich na go

były złote zęby. Ponadto przypu
szczając, że W' dawniejszych gro
bowcach znajdą biżuterię u nie
boszczyków, zbrodniarze posta
nowili przeprowadzić „kontrolę* 
wszystkich starych grobowców 
na cmentarzu. Zwyrodniałych o- 
pryszków osadzono w więzieniu 
do dyspozycji władz prokurator
skich.

Świdnica (st). W swoim czas!e 
podawaliśmy, że syn b. prezyden
ta Świdnicy Olczyk został skaza
ny na 3 lata więzienia za niele
galne posiadanie broni, lecte na 
mo-cy amnestii został zwolniony.

W tych dniach, jak-się dowia
dujemy, Olczyk-iunior został za
trzymany powtórnie i osadzony 
w więzieniu śledczym do dyspo
zycji prokuratora S. O. w Świdni
cy.

Tym razem Olczyk odpowiadać 
bęóńe za przestępstwa z okresu 
okupacji. Jest on posądzony o 
działalność na szkodę, państwa 
oraz współpracę z Niemcami.

Z uwagi na stanowisko ojca od
bywającego karę trzech lat wię
zienia za nadużycia gospodarcze,

jak również polityczne tło roz
prawy. która ma odbyć się w nie
długim czasie przed Sądem Okrę
gowym w Świdnicy, budzi zro
zumiałą zaintersowanie.

Szkoła lniarska 
w Żarach

Żary. (st) Z dniem 1 czerwca 
br. zostanie uruchomiona w Ża
rach największa w  Polsce szkoła 
techniczno-lniarska. Szkoła obli, 
czona jest na 500 uczniów.

A fe c i«  w c z t t s ie c z a n ia

Niemcy opuszczają Polską

PobHżn , °? °  rącvm uczynku. Rabusiami m c i.
sio  ̂ , todo}y- W Ilow.nlcy 51,31 ł i tarnymi okazali się mieszkańcy
j 6 dach domu mieszkalnego, sto
doła i.- - - warsztat stolarski, \stano- 
p ące własność Józefa Tymona. 
hrzyczyną pożaru była wadli’ 
■'“ dowa komina, z którego iskry

. — „■ .,. „ „ u/.ój u u.yia wav,ilWa
oudc
dostały się do siana, leżącego 
strychu domu.

na

tarnymi okazali się mieszkańcy 
pobliskich Raszyc: Bronisław Rat 
krewie z, jego brat Wilhelm oraz 
Kazimierz Szostak.

W śledztwie przyznali się oni 
do włamania do kilku  grobow
ców, sprofanowania trumien. Naj 
bardziej poszukiwanym łupem

S m ia m t tS a r  f i l a  JWWIW'

Komitet Obywatelski we Wrocławln
*  Wrocław - ls.fl 7, miioiintywy' W. na Karłowicach, prtae zo-p. ■•rfflcław. (st) Z iinlcjiatywy 

M iejskiego ni. W ro; 
Postanowiono powołaćl\.n i ćtliiu Winili«}

j  bouitet Ufundowania Sztia.n- 
s* ^ u d'la_ W ojsk Bezpieczen-

W. na Karłowicach, gdzie zo- 
poczem nastąpi w bijan ie 
po czym nastąpi w b ijan ie  
gwoździ.

Szalka bandycka
zlikwidowana w Kowarach

Kowary (js). Od dłuższego cza
su powiatowa komenda M. O. by
ła alarmowana o mających m iej
sce na terenie Kowar stałych na
padach, rabunkowych.

Pomimo drobiazgowych docho
dzeń władze nie mogły natraf-ć 
n a  ś la d  zbrodniczej bandy, gdyż 
do dokonaniu rabunku, wszystkie 
ślady za sobą skrzętnie zacierano. 
Delegowany do Kowar funkcjo
nariusz referatu śledczego, dłuż
szy czas przeprowadzał badania > 
dopiero onegdaj wpadł „na ślad 
zuchwałej szajki. Okazało się, że

szajka składała się z 5 osób. a 
mianowicie: Durski Zbigniew, Kaj 
das Czesław, Karaśkiewicz Cze
sław, Szpila Tadeusz i  Lipiński 
Stanisław, stali mieszkańcy Ko
war którzy w dzień pracowali w 
kopalni „Wolność“ , w nocy zaś 
ukrojeni w bagnety napadali na
meszka ni a.

O s ta tn ie  dwa napady n^ały _ ______
mieisce na Huberta Laszczyka ąkcii

Jelenia Góra. (js) A kc ja  
oczyszczania te ry to rium  D o l
in ego Śląska, z niepożądanego 
elementu niemreciki-ego trw a 
w całej pełni. Niemcy korzy
stający dotychczas z azylu na 
Aeurach polskich, opuszczają 
partiam i Ziemie Odzyskane, 
aby uatąpić .miejsca tym , k tó 
rzy są tu ta j p raw ow itym i pa
nami.. , .

P ow ia t Jeleniogorsk; wraz z 
miastem, posiadający 11.721 
Niemców, w m aju  wysyła do 
NŁemięc około 4.900 ludzi. Po- 
zosttflin.i© jeszcze wiec do wy- 
s'i«dłen’a około 7.000 osób, kto 
rych  obejmie czerwcowy plan 
akcji repatriacyjnej.

Z io ło ria  wraz z. powiatem 
zakończyła już majową akcję 
wysiedleńczą 1 posiada obecnie 
około 2.000 Niemców, kto rzy 
zostamą objęci transportam i 
wyznaczonymi na czerwiec.

Mńiasio i pow iat Jawor w y
kazują 'najmniejszą ilosc Noem 
ców.gdyż po skrupula tnym  i 
tm urnow o wykonanym ułanie 

i , ... — posi i adaj ą

akcją wysiedleńczą zostało 
objętych około 600 osób. tak-, 
że pozostało tu  jeszcze ponad 
5-000 Niemców- 

Pow iat Lwówek posiadający 
największą ilość Niemców, bo 
12.629 osób, w p a r t ii majowej 
w ysła ł 2-255 osób, ta k , . że na 
dalszo etapy „akcji wysiedleń 
ozei pozostanie w powiecie po- 
nad 10.000 Niemców wraz z 
rodzitnamii.

z!Wn. przy ul- Unii Lubslakiej 22 , jesizczo około 1.000 Niemców, 
i F e rd y n a n d a  Runge również przy Pow iat Kam ieniogóra wraz 
ul Unii Lubelskiej 35. Część tera- miastem, dotychczas .posiada; 
bowanych ruchomiści odebarno. ły  5.769 Niemców. L  liczby ej

Katastrofy kolejowe
Wałbrzych. (Les) Dnia 22 bm. 

na odcinku Kłodzko — Wał
brzych, przy stacji Ścinawa Śre
dnia, podczas manewrowania po
ciągu zostały 3 wagony uszkodzo
no, 2 —- wykoleiły się.

Na skutek katastrefy pomoc 
n ik maszynisty, Kaszuba Antoni 
oraz konwojent, Wnęk Zdzisław, 
zostali poraniem.

Wałbrzych. (Les) W dniu 21 bm. 
na s ta c ji  L u d w ik o w ie «  Kłodzkie, 
pociąg zatrzymany przed semafo
rem wjazdowym, przy ruszeniu z 
miejsca został rozerwany, przy 
czym 9 wagonów uległo, odcze
pieniu. Na skutek katastrofy zo
stał zabity funkcjonariusz P.K.P 
Judzniewicz.

Wewnętranego Ziem i 
jako symbolu

t -------„ społeczeństwa za
J|ar:n© -j pełne poświecemia-

^ V ś lą ś k ; ie . i:  
^ę e zm o śc ii

^.ypełjnłeinj© ciężkiego obowią- 
. n,Ry oswobodzeniu miasta 

Dolnośląskej spod 
ńa niemieckiego. 

rLi ®hład K om ite tu  
- legaci, ,.S nołem'

.. wesizli 
Zjednoczę-

iCbei0 ptarfiii nolityezmych, O. 
K- Z. Z., T. P. Ż„ Związku 
wSadmikó.w Wojskowych.,
dWiązkii Uozestniików W alk i 
docołnej 0 Niepodległość i 

eihOikrację, Zrzeszenia K a p . 
Polskieh, Izby Rzemiieśl- 

„_Czej, Cechów ' rzem ieślni- 
*ych ora* szereg zakładów 

Pracy ; Zjednoczeń.
Kom^ e). w ył.0mj;| _prezydium, 

L  prezydentem miasta Kup- 
"Whsk;m nia czele.

„.Prócz siztatndarn. postano- 
-,'ttno ufundować księgę pa- 

3 ą tko w ą , w k tó re j uw ;docz- 
_,l0itlo by hiistoirię W- 13. W. 

nadto, gablotkę ze szlachet-

r \

j .  ---«IdU ltJ l DC /.'U »¿ lU U U ^l*
l6,go drzewa, oizdohioną in k ru - 
i 3cJam,i artystycznym,; obi-. 

i5® i.i m etalowym i, w  k tó re j 
dap 0 t),rzec ho w y  wan v  sztan-

.• ifóś.wiięoenie sztandaru pro- 
się na dzień 15 czerw- 

K om ite t ziamrosił na r°d® - 
„U'Y chrzestnych sztandaru, 
"O.iewodziinę Piaskowską oraz 
'rezydenta miasta, Kupczyń- 

tego. Uroczystość poświęce- 
r ^  i, wręcizemia. sztandaru, od- 

r'fly,o s,:lP w koszarach W- B-

Cgntr i gstrado
t e a t r  z i e m i  o p o l s k ie j

O P O LE : W e w to re k , dn ia  27 bm, o 
fuaz- 19.30 — „C Y D “  C orne illC a . 
.O I-A W a : We w to re k , 27 bm . o ?o- 
I jm łe  19.30 — „popas K ró la  Jegomo- 

A . S iedleckiego.
[q ^ ? ° L E : w  ‘środę, 28 bm . o fi°dz.

150 — „Popas K ró la  Jegomości“ . 
„J ^ C IB O R Z : W środę. 28 bm . o go- 

',ruo 19.30 — „C Y D “  C orne ille 'a . 
OLESNO: w  czw artek, dn ia  28 om - 

^ t to d z . 19,30 — „popas K ró la  Jego-

„ T tU jD N lK :  W  czw artek, 29 bm . o 
° az. 19.30 — „C Y D “  C orn em °‘a-

Ksie-ża ieden po drugim przewijali się z kościoła na plebanii, gdzie

s r S K . s r i - i Ł  . e—  *
octeżale unosząc pod pacha worczuś pieniędzy z ofiary.

W kościele pozostały jeszcze dość pokaźne szereg! starszych 
, , t Zbliżały się ria klęczkach poza ołtarz, gdzie umieszczona 
S  Madonna w złocistych koronach. Szeptały pacierze. Co parę 
k ro k ó w  całowały ziemię. A  potem podawały młodemu księdzu rożne 
nobożności do potarcia o obraz. Wychudły, suchy ascetyczny księ- 
poboznosci i  cudownego obrazu książeczki, krzyżyki,

s s a H S S S w S u  w *  *» by' ° na r g-
nach Oddając ludziom patrzył na odbierające, trzęsące się starcze
rece z rozrzewnieniem.

Wszędzie kręciło się pełno gapiów. Długie szereg, zatrzymywały 
s ienny każdym straganie, żeby oczy uradować różnorodnością dro- 
maz-tew lub łakoci, skoro w kieszeni nie ma pieniędzy by zadowo- 
hć smak lub żądzę. Kręcili się młodzi i starzy z kąta w kąt, jak 
błędne owce opanowani manią gapienia się, podziwiania, chłomę-

w siebie v7szyh>tkie§o. . . . .
_  B a r t ło m ie ju ,  mówię wom, chodźmy jeszcze zwilzyc gardło

żdziebko To będzie na pomyślność naszych dzieci. Postawimy po 
koleice No wołojmy nasze baby. Ja stawiam na zdrowie waszego 
Sobka -  wywodził przemądrzale Rzodkosz.

__ A jo stawiorn na zdrowie waszej Heli — odpowiedział z ga- 
lanterią Bartłomiej i zaśmiał się sam do swej grzeczności, bo Hzod- 
kosz na powiedzeniu najwyraźniej się me poznał.

_  A stawiajcie za kogo chcecie, ino stawiajcie — odpowiedział
Maciejowi zachęcająco.

Wpadli potem obaj na przechodzącą Jagmesię. Jęli ją przepra
szać obłapiać wpół na dowód, że niechcąco ją potrącili. Rzodkosz 
zabierał się na przeprosiny do całowania sąsiadki. Ciągnęli ją ko
niecznie ze sobą do karczmy. Wkońcu ujrzeli swe żony i  rzucili się
ku nim z wołaniem. . . .  . .

— Ci mają już tęgo w czubie — pomyślała Jagmesia i  zmieszała
sie szybko w tłum. Poszłaby ona chętnie na przepitkę, żeby nie w il
cze ziele które skrzętnie ukrywała pod chustką, by go, broń Panie 
Boże Święty, n ikt nie zobaczył. Dla wszelkiej pewności zabrała się 
odrazu w powrotną drogę.

Była już blisko Dunajca, kiedy za nią rozległ się turkot powozu. 
Uskoczyła ze strachu w bok, bo korne były tuż za nią. Zobaczyła 
Franka Zwolnił konie i jechał powolnym krokiem .

— Cholera bestyjsko, znowu mi wstyd zrobił — pomyślała z za- 
wziętośete - -  ozekoi iuż nie długo — dodała z nienawiścią.
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■Więc zaczęli się przeciskać silą pomiędzy ludźmi, potrącając 
wszystkich po drodze. Od czasu do czasu padały na nich przezwisk* 
z powodu podeptanych babskich trzewików, albo saturkniątego 
gazdy. Franek dostrzegł pomiędzy wyrostkami młodszego brat? 
Sobka Wystarczyło skoczyć, przytrzymać tego z tą paczuszką pod 
pachą" i już byłby Sobek skompromitowany. Ale jakoś opadły go 
rącze siły, gdy dowiedział się o niespodziewanej obecności Maryny 
Czuł, że dzieje się z nią coś niebywałego.
' Uderzył w ielki dzwon. Znak to, że rozpoczyna się suma. Ludzk 

runęli zbitą masą ku kościołowi. Ooszeina świątjn.a zaczyiiaia 
wypełniać się „szczelnie, po brzegi. Wszelkimi drzwiami i głównymi 
i  bocznymi i od zakrystii wciskały się mrówcze postacie ludzkie. 
Wypełniły w kościele wszelkie kąty. Nawet stopnie od bocznych 
ołtarzy oblepione były pątniczymi rzeszami. Chór aż się uginał od 
natrętnych drzwi od zakrystii zawalone były dziećrhi. Kiedy już 
m'mo przeraźliwego tłoku nie uradził się wepchnąć opóźniony jaku 
parobek, cisnąca się za nim rzesza poznała, ze w  kościele me ma 
już miejsca ani na igłę. Więc długi wąż ludzkiego mrowia roz l* 
się poza odrzwia po kościelnym cmentarzu, obiegł wejściowo biame 
muru, okalającego świątynię, rozpłyną! się dopiero na u l ic y .

Hukły organy,' rozpoczęła się suma. Organista zamtońoWck 
Gwiazdo śliczna wspaniała“ , a tłum, żądny pieśni, ryknął z caiycf 

sił dalsze słowa: „ludzimierska Maryjo; do Ciebie się uciekamy, 
o Maryjo, Maryjo!“

Z wewnątrz kościoła, jakby echo. rozległo się wołanie pieśni: 
„O Maryjo, Maryjo!“ To tłumy, dla których nie było juz miej
sca w świątyni, przewlekały pieśń, wyłamując się z pod rytmu. 
Nie słyszeli przecież organów.

Maryna wciśnięta pomiędzy baby blisko balasek, poczuła się 
małą, mizerną, mniejszą niż leśny robaczek. Potęga pieśni uderzyła 
w jej nastrojoną duszę, jakby taran w  słaby mur twierdzy. Ih-ze- 
szły ją po plecach ciarki. ,

„O Maryjo, Maryjo“ ! — zawyło w jej sercu, jakby .wołanie jakieś 
okrutnie dalekie, hen, gdzieś od samego nieba biegnące, a przecież 
takie bliskie, jakby w niej samej zrodzone. Dusza jej rwa.a się 
w kawałki. Pieśń huczała przepotężnie, władczo, jakby szeroki, 
rozległy grom przewalał się z jękiem po niebie. Zdawało się jej, że 
wicher halny, w  niedostępnych czeluściach tatrzańskich gi ot zje
dzony, to słabe wołanie dziecięcia w porównaniu z tym krzykiem 
tysiąca ludzi, wołających do, Marii.

Stanęło jej jeszcze raz przed oczyma całe zło życia, poznane w 
ostatnich tygodniach tak jasno. Przypomniały się surowe słowa 
spowiednika, napominającego i wyrzucającego jej, ze jeszcze w 
przeddzień spowiedzi śmiała unrawiać takie, bezecw» rozw iązłości.
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Słucham y radia
i fT rV . ! i,0 ? L S S l PROGRAM POL- 
lr? iw GO R A D IA  z  U W ZG LĘ D N IE 
N IE M  A U D Y C JI LO K A LN Y C H  ROZ

G ŁO ŚN I K A T O W IC K IE J
W torek, dn ia  27 bm.

5.55 sygnał i  zapowiedź poranna 
Stacji, 6.00 sygnał czasu i  pieśń po
ranna, 6.05 dz ienn ik  poranny. 6.20 
g im nastyka poranna, 8.30 m uzyka
poranna, 6.57 sygnał czasu, 7.95 m u - i j — " - » " . - . n a . .  i m « b u u iu » w y .  
Zyka, 7.15 w iadom ości dzienn ika po- ! d z ia łu  S p o łe c z n o -P o lity c z n e g o  m g r

i ona 7 nrTAtfloel ne-te» COC  I 1A, , J . .  1 . **

M am y już Ligą Lotniczą
Wszyscy w inniśm y być je j członkam i

Katow ice. 21 maja odbyło się 
w sali marmurowej Urzędu Wo
jewódzkiego w Katowicach, pod 
przewodnictwem naczelnika Wy-

ranńego oraz przegląd prasy, 7.35 za
powiedź program u na dzień bieżący, 
7.40 m uzyka, 8.30 in fo rm a c je  ogólno
polskie, 8.40 skrzynka PĆ K, 8.50 au
dyc ja  szkolna, 14.09 audycje  in fo r 
m acyjne, 14.30 m uzyka popularna z 
p ły t, 15.00 „W  k ra in ie  ta jem n ic  i  ba- 
sn i“  — pogadanka dla dzieci, 15 20 
,,A lfa b e t m uzyczny“  — audycja słów 
ńo-m uzyczna, 15.40 u tw o ry  na cztery 
w iolonczele, 16.00 dz ienn ik  popołud
n iow y, 16.12 pogadanka sportowa, 
16.22 audycja rozryw kow a, 16.55 au
dyc ja  dla m łodzieży „D om  na skar
p ie “ , d. c. powieści P o li G ojaw iczyń 
sk ie j, 17.ló pogadanka gospodarcza, 
17,20 re c ita l skrzypcow y G rażyny Ba 
cew iczów ny, 17.45 po radn ik  ję zyko 
w y, 18.00 ,,30 m in u t“  (ry tm  tanecz
ny) w ykona  zespół in s trum en ta lny  
Jana Cajmera, 18.30 nauka przy  g ło 
śn iku : ,,Nauka poprawnego m yśle
n ia “ , 18.55 audycja ludow a słow no- 
muzyczna, 19.15 koncert rek lam ow y, 
19.35 koncert życzeń, 19.57 sygnał 
czasu i he jn a ł z w ieży M a riack ie j, 
20.02 dz ienn ik  w ieczorny, 20.20 ak tua 
lia , 20.30 koncert sym fon iczny w  w y 
konan iu  O rk ie s try  S ym fon icznej PR, 
21.25 z życia ku ltu ra lne go  — „W yda w  
n ic tw a  pedagogiczne“ , 21.30 ..Para
fra zy  w a lców “  — w ykona W ładysław  
Szpilm an (fo rtep ian), 21.45 ..Radiowy 
U n iw ersy te t L u d o w y “ , 22.00 kw a 
drans prozy: ..P op io ły “  — Stefiana 
Żerom skiego, 22.15 audycja ro z ryw 
kowa, 23.00 osta tn ie w iadom ości dzień 
n ika  radiowego, 23.15 program  na ju -  
H ° ’ 23:25 m uzyka taneczna z p ły t,
j3.5? w iadom ości z osta tn ie j ch w ili, 
.4.00 zakończenie program u ogólno
polskiego.

Dudy, zebranie informacyjno, or. 
ganizacyjne Ligi Lotniczej — O- 
kręgu Wojewódzkiego Śląsko- 
Dąbrowskiego.

Zebranie to, w którym udział 
wzięli przedstawiciele władz pań. 
stwowych, urzędów, organizacji 
politycznych i młodzieżowych, 
Związków Zawodowych, przemy, 
słu, szkolnictwa oraz reprezentan 
ci obwodów powiatowych Ligi 
Lotniczej, miało na celu powoła
nie do życia Zarządu Okręgu Wo
jewódzkiego Ligi Lotniczej.

Po wysłuchaniu referatu kpt. 
Litwińskiego na temat: „Cele i 
zadania Lig i Lotniczej“ dokona
no wyboru władz Okręgu Wojew. 
Ligi Lotniczej z prezesem ppłk. 
Włodzimierzem Stahlem na czele. 
Do Zarządu weszli między inny
mi przedstawiciele , organizacji 
młodzieżowych, czynni lotnicy 
oraz osoby o dużym doświadcze
niu w sprawach społecznych, co 
zapewni należyty rozwój tej or
ganizacji na terenie wojewódzwa. 
Poza tym dokonano wyboru Ko
misji Kontrolnej i delegatów na 
ogólny Zjazd Lig i w  Warszawie.

Zebrani uchwalili jednogłośnie 
rezolucję następującej treści:

Na rzecz Śl. - Dabr. Funduszu
Odbudowy Szkół

Katowice. W wykonaniu apelu 
wojewody śląsko - dąbrowskiego 
gen. dyw; A. Zawadzkiego, zało 
ga Huty Bankowej w Dąbrowie 
Górniczej w  zrozumieniu potrze
by odbudowy szkój uchwaliła 30. 
kwietnia br. jednogłośnie opodat
kować się na ten cel przez okres 
dwóęh miesięcy według następu
jących stawek, w  zależności od 
wysokości miesięcznego wynagro
dzenia :przy mieś. wynagr. od 3 do 
5 tys zł. */« %, przy mieś. wynagr. 
po w. 5.000 do 10.000 zł 1 %, przy 
mieś. wynagr. pow. 10.000 do 
15.000 zj 3 %, przy mieś. wynagr.

KRAKÓW. W ostatnich dniach 
'rozpoczęto prace konserwatorskie 
przy starożytnym romańskim ko
ściele św. Andrzeja (XII w.) w Kra
kowie. Przywrócony będzie w peł
ni ażur pięknych okienek na obu 
wieżach oraz wspaniąłe trójdzielne 
okno romańskie do dawnej górnej 
części fasady, która zostanie w ca
łości odrestaurowana.

pow. 15,000 do 20.000 zł 5 %, przy 
mieś. wynagr. pow 20.000 zł 10 %.

Wpłaty na rzecz Śląsko-Dą
browskiego Funduszu Odbudowy 
Szkół przyjmuje Polski Bank Ko 
munalny, Oddział w Katowicach 
(Konto PKO. I I I  5008) na rach. 
czek. nr 46 Śl.-Dąbr. Woj. Związ
ku Samorządowego „Fundusz Od. 
budowy Szkół“ .

„Zgromadzeni na zebraniu or
ganizacyjnym Lig i Lotniczej na 
Okręg województwa śląsko-dą
browskiego stwierdzają: że pol
skie lotnictwo, zniszczone przez 
okupanta, należy odbudować od 
podstaw i otoczyć troskliwą opie
ką, zdziesiątkowane kadry lotni
cze i techniczne trzeba uzupełnić, 
wyszkolić oraz postawić na w y
sokim poziomie, należy udostęp
nić lotnictwo szerokim masom 
młodzieży i dać im do rąk odpo
wiedni sprzęt lotniczy. Zburzone 
lotniska i urządzenia lotniskowe 
domagają się szybkiej odbudowy. 
Przyszli mechanicy, konstrukto
rzy i  naukowcy lotnictwa wołają 
o warsztaty i instytuty naukowe, 
o podręczniki lotnicze i biblio
teki.

Pragniemy, by imię polskiego 
lotnika i  konstruktora stało się 
znowu .głośne na całym świecie, 
by polskie lotnictwo zajęło godne 
miejsce wśród narodów świata 
nie w  wyścigu zbrojeń, lecz w 
pracy nad utrwaleniem pokoju.

Pragniemy, by Liga Lotnicza 
stała się organizacją masową. 
Doceniając zamierzenia Lig i Lot
niczej zwracamy się z gorącym 
apelem do całego społeczeństwa 
województwa śląsko-dąbrowskie
go, do partii politycznych, związ
ków zawodowych, związków mło 
dzieżowyeh, by przyczynili się 
swym poparciem i pomocą do u 
rzeczywistnienia prac Ligi Lot 
niczej. Niechaj hasłem dnia bę
dzie: Każdy członek społeczeńst
wa śląsko-dąbrowskiego — człon
kiem Lig i Lotniczej!“

W sprawie organizowania Kół 
miejscowych należy zwracać się 
do komisarzy powiatowych wzgl. 
miejskich Ligi Lotniczej: Bytom 
powiat — inspektor szk. Jan Cho- 
Iewski, ul. Oświęcimska 19, Głąb- 
czyce powiat — inspektor szk.. Ta
deusz Surówka, Chrobrego 2, Ka
towice miasto — wiceprezydent 
mgr Sobol, Katowice powiat — 
p. Aleksander Maligłówka, ul.

Lubeckiego 5, K łuczbórek pow ia t
— instruktor wych. fiz. Stefan 
Ględała, Szkoła nr 3, Koźle po
wiat — dr, Ślusarczuk,. ul. Pia
stowska, Lubliniec powiat — dr. 
Aleksander Busko; Rynek, Nysa 
powiat —  p. Wincenty Karuga, 
starosta powiatowy, Opole powiat
— ppor. pil. Kazimierz Myszkow
ski, Kościuszki 28, Pszczyna po
wiat mjr. Szydler, Piastowska 
nr 4, Racibórz powiat — Antoni 
Starzyk, kier. Oddz. Inf. i Prop., 
Rybnik' powiat — por. pil. Florian 
Musioł, Sobieskiego 18, Tarn. 
Góry powiat — prof. Jan Drozd, 
Opolska 31/1, Sosnowiec miasto

p. Paterek, prezydent miasta, 
Zawiercie — podinspektor szk. 
Chmielewski, 3 Maja 5 i Chorzów 
miasto mgr Konrad Stanoszek, 
wiceprezydent miasta.

Apel i ostrzeżenie
Zw. Stowarzyszę ń Kupców Polskich

Katowice. Związek Stowarzy
szeń Kupców Polskich Wojewódz 
twa Śląsko-Dąbrowskiego nade
słał nam poniższe oświadczenie:

„Czynniki państwowe przystę
pują do szeroko zakrojonej akcji 
zwalczania spekulacji, godzącej 
w interesy Państwa i społeczeń
stwa. Związek Stowarzyszeń Kup 
ców Polskich Województwa Ślą
sko-Dąbrowskiego w całej pełni 
docenia znaczenie tej akcji i 
przystępuje do współudziału w 
Wej* by w  ten sposób dopomóc 
do osiągnięcia zamierzonego celu, 
tj. uzdrowienia stosunków han
dlowych na odcinku -prywatnym 
i wyeliminowania z szeregu ku- 
pieciwa tego elementu, k.tóry ze 
względów egoistyczno-mąterial- 
nych szkodzi interesom państwo- 
wo-społecznym.

Apelujemy o zachowanie god-

nej postawy w czasie tej akcji t

Napady rabunkowe

. . .  the first eight lessons only are difficult, but afterwards 
everything is veryeasy... (tylko pierwszych osiem lekcji 
jest trudnych, lecz potem wszystko jest bardzo łatwe)
patrz strona 84 samouczka angielskiego

w epr. T. Grztbitnipwskiegi p.t.

“A primer of everyday english“
Sprzedają wszystkie księgarnie. 2360

w pow. strzeleckim
Opole (hor). W Sądzie Okręgo- cie strzeleckim 

wym w Opolu odbyła się cstaLr o 
rozprawa doraźna przeciwko 
groźnym bandytom: Janow i S łom . 
kowskiem u i S tan is ław ow i W ie
czorkow i. Dokonali oni kilka na
padów rabunkowych z bronią w 
ręku na terenie pow. strzeleckie
go. Szczególnie obciążającym ich 
jest napad na Albinę i Eugeniusza 
Nowaków ze Staniszcz, w  powie-

Nowakowie zo
stali sterroryzowani bronią, pobi
ci i ograbieni.

Wskutek jednak nie stawienia 
się najważniejszych 2 świadków, 
z powodu choroby, prokurator 
wniósł o przerwanie rozprawy do
raźnej. Sąd przychyliwszy się do 
tego wniosku, przerwał rozprawę 
do dnia 7 czerwca br.

J cc* vv j  vv coaoic uv-. j  *— ",
w y ra ż a m y  n a d z ie ję , że powszecn." 
ne  k o n t ro le  ze s t r o n y  KomiSJ 
S p e c ja ln e j do  W a lk i  z  Naduży* 
c ia m i i  S z k o d n ic tw e m  G ospoda^' 
c zym , p r z y  w s p ó łu d z ia le  c z y n # ' 
k a  spo łe czneg o , ja k ie  w  najbliż
szym  czasie  zo s ta n ą  p o d ję te , w y 
każą , że o d  po ję c i.a  p o ls k ie g o  kup
ca zrze szoneg o  trz e b a  o d ró ż n ić  on 
p o ję c ia  s p e k u la n ta . G d y b y  i® ' 
d n a k  i  w  sze re g a ch  z rze szo n e |" 
k u p ie c tw a  m ia ły  s ię  zn a le źć  nie
rz e te ln e  je d n o s tk i,  to  ostrzegana*’ 
że n ie  t y lk o  n ie  p o d e jm ie m y  ża
d n y c h  in te r w e n c j i ,  a le  d ro g ą  P?' 
s tę p o w a n ia  o rg a n iz a c y jn e g o  Po
s ta w im y  je  po za  n a w ia s  Zrzesza
n ia .

’Członków wzywamy do czyn
nego udziału w  tej akcji P#t  
informowanie nas o wszelkie® 
wypadkach spekulacji tak zrze
szonego, jak i luźnego, względni® 
dzikiego kupiectwa, które prze
kazywać będziemy Komisji Spe
cjalnej. Samej akcji życzymy 
osiągnięcia zamierzonego celu 1 
zapewniamy, że zrzeszone kupieg 
two ze spokojem oczekuje 
przebiegu i wyniku“ .

WARSZAWA. W Warszawie za
stało założone Towarzystwo 1 Przy
jaciół Języka Międzynarodowej!0 
Esperanto. Zadaniem Towarzystwa 
jest propagowanie esperanta wśród
wszystkich warstw społeczeństwa, 

jako języka dla porozumiewania 
z zagranicą.

Rejestracja pretensji autochtonów
do gospodarstw rolnpch w  potu. bytom skim

B y t o m .  (jł). Władze powia
towe zarządziły przeprowadzenie 
na terenie powiatu ostatecznej re 
je s tra c ji p re tens ji ludności au
tochtoniczne! do gospodarstw, za
ję tych  przez osiedleńców i  repa- 
tUantów. Rejestracja ma być u - 
kończona do dn ia  30 czerwca br., 
po tym  te rm in ie  specjalne k o m i
sje, w  k tó rych  skład wchodzą 
przedstaw icie le P ow ia tow ej Rady 
Narodowej, rozpatrzą ostatecznie 
w szystka spraw y sporne, Is tn ie 
jące m iędzy osadnikam i i  autoch
tonami.

Powiat bytomski liczy w tej 
chw;li około 30 spraw spornych, 
czekających na rozstrzygnięcie. 
Przewiduje się, że liczba ta wzro
śnie minimalnie, gdyż zweryfiko

wani w ostatnim czasie autochtoni 
przeważnie już zgłos‘li swe pre
tensje.

Dla orientacji zainteresowanych 
jednostek nadmieniamy, że nie 
ulegają zwrotowi te gospodar 
stwa. które jako opuszczone prze
kazane zostały osadnikom przed 
dniem 14 października, 1946 r., tj. 
przed datą wejścia w życie de
kretu o ustroju rolnym i osadni
ctwie na Ziemiach Odzyskanych. 
Gdyby jednak właściciel-autoch- 
ton udowodnił, że gospodarśtwo 
jego zostało niesłusznie zakwali
fikowane jako opuszczone, może 
nastąpić zwrot, o ile akt nadania 
nie został jeszcze wydany osadni
kowi. Roszczenia autochtonów 
do gospodarstw, oddanych repa

triantom wzgl. przesiedleńcom P? 
14 października 1946. rozstrzyga® 
będą wspomniane komisje. W wy
padku utraty gospodarstwa prze® 
zweryfikowanego autochtona, 
o« w myśl dekretu otrzymać i# 1® 
gospodarstwo rolne w drodlze 
płatnego nadania.

Wszelkie pretensje należy wno
sić na piśmie do powiatowej wła' 
dzy- osiedleńczej (Starostwo). 0° 
wniosku trzeba dołączyć doŴ® 
obywatelstwa polskiego. bliżs®e

gospodarstwa co do
1,-aA

określenie 
położenia, obszaru, z a b u d ó w  
itd .. stwierdzenie, że gspodarstW® 
nie było opuszczone przeiz autoch
tona do chw'li zajęcia go Pr2®̂ 
osadnika. Jeżeli zaś gospodarstw®
było opuszczone, należy do w # 0' 
sku dołączyć dowód, że oipusz®2®' 
nie to było t3'mcisasowe na sku
tek uwięzienia właściciela lub °- 
graniczenia jęg0 swobody. albic>

I

Kobieto, widzę, widzę... — brzmiały słowa księdza wyniesio- 
fte od słuchalnicy. — Widzę, pięść Boską wyciągniętą ponad twoją 
głową. Nie rękę, ąle pięść. Jeszcze ździebko, a spadnie ci ona na 
kark, jak pieron. Bój się Boga! Opamiętaj się!

Nie odczuwała jeszcze grozy tych jędrnych powiedzeń z taką 
siłą, jak pojęła je w tej chwili, skoro zahuczała olbrzymia pieśń. 
Poczuła wzmożoną całą swoją marnotę. Chlipią jedną drugą łzę, 
która wnet przerodziła się w szloch. Padła na kolana złamana. 
A pieśń waliła ją po karku każdym słowem, które chłonęła dziś, 
jak nigdy w.żyęiu, chłonęła w najodleglejsze zakątki, swej prostej 
świadomości.

Jaka ja grzęszną, jak to ścierwo psie — podle drogi. O Jezu, 
O. Jęzu! zaczęła się modlić po swojemu, żywiołowo — Mizernyś 
i mały, człowiecze, mnięjszy niż prószyna, a gorszy aniżeli sam 
Jąncykryst. O Jezu, o Jezu, o Jezu! Cóż mi Hela winna. O Jezu, 
o Jęzu, o Jezu! Częmużem tak oślepła dla Franka?

A pieśń huczała nad nią w  swej drugiej zwrotce. Naród znają
cy tę prostą melodię od dziada pradziada, śpiewał z rozkoszą, z ra
dością, z zapamiętaniem, jakby w tej pieśni utopić chciał wszystką, 
tęsknotę, rozpaloną ku lepszemu życiu wieczności, w którą wierzył 
prosto, po ślepemu, bez zastrzeżeń. Więc tysiąc gardzieli krzyczało, 
wyło, rozdzierało się do ostatniej pary w krtani.

— Mnie też tak cosik zawołoło — modliła się dalej Maryna, leżąc 
pomiędzy nogami ludzi na ziemi, którzy widząc jej łzy i  złamanie 
cisnęli się na wszystkie strony, by tylko zrobić miejsce tej pobożnej 
kobiecie, która z takim zatraceniem jęczy, nie patrząc na ludzką 
opinię, ani względy Zawołało mnie, przy Pięci Stawach, oj, zawo
łało. O Jezu, o Jezu, o Jezu! Przyszedł czas na inne życie. Już mi 
dość tego gnoju, o Jezu, o Jezu, o Jezu!

Każdy je j jęk rozlegał się w  otoczeniu grozą, tyle biło w nim 
bezradnego żalu do życia, do ludzi, do siebie. Ludzie przywykli do 
przeróżnych scen przed obrazem cudownym, wstrząsnęli się jednak 
tym wołaniem, takim -dogłębnym, takim serdecznym, jakby pisa
nym własną krwią. Przygrywka organów nie mogła zatłumić jęku 
Maryny. Zrobił się w otoczeniu mały tumulcik. Ktoś ją próbował 
podnieść, pochylając się nad — jego zdaniem — omdlałą. Ale Ma
ryna osągnęła się żywo, dając do zrozumienia, że nie chce, by jej 
przeszkadzano w modlitwie, chociażby ją świat poczytał nawet za 
wariatkę.

— Widzisz? — szepnęła Frankowi Jagniesia, stojąca z nim opo- 
ia l na stopniach bocznego ołtarza.

— Jezusie, Maryjo- Czy ona rozumu nie straciła? — odpowie
dział Franek głucha

Maryna przecież jęczała zupełnie tak, jak wczoraj w lesie,.
Nie spuszczał z niej oka. Widział, jak przystępowała do balasek 

W czasie nabożeństwa, cała okryta mokrymi łzami, powalana od 
błota, które wytworzyło się z jej łez i  z prochu posadzki kościelnej. 
Nie dbał, że Jagniesia, gdziesik się od niego podziała i już nie będzie 
mógł je j odnaleźć, zapytać o Helę i Sobka.

W kościele pachniało, jak na łące. Mimo zadusznego powietrza, 
mimo gorąca podniesionego obecnością tysiąca ciał, zapach łąk 
szedł z każdego kroku. To zioła jeszcze od wczoraj nie zeschnięte, 
biły aromatem woni Nie poradziło im kadzidło kościelne, nie zabił 
odór ludzkiego potu. Frankowi zdało się na chwilę, że może dusza 
Maryny, zmieniona do nie poznania tak musi pachnąć w oczach 
Boskich i  anielskich.

A skoro ksiądz ją ł się święcenia ziela, szmer tysiącznych traw 
przeszedł kościół, jakby nagle zawiał wiatr. Wonie spotęgowały się 
jeszcze bardziej, stały się odurzające wprost do nieprzytomności. 
Jedna tylko Jagniesia nie wzruszyła się bynajmniej ani pieśnią ani 
sceną. Jak ksiądz z kropidłem przechodził poprzez tłumy, wysta- 
wiała troskliwie do pokropienia, nie ziele — drugi raz, bo na ran
ni święciła już raz, odsłoniła spod ziela pęk z trudem uzbieranego 
pokrzyku, wilczej jagody.

dak się teraz po poświęceniu takiego ziela uwarzy, to nie 
takiego chłopca śmiecie, jak niedojada Jasiek — pomyślała.

I  była ogromnie zadowolona, że tak sprytnie odsunęła się od 
Franka. Kiedy się odwróciła zamigotały jej w  tłumie uparcie wle
pione w siebie oczy Parasolnika.

— Jezusie Maryjo! — krzykło jej serce z przerażenia.
Wnet jednak uspokoiła się jako tako, tłumacząc sobie, że ten 

stary pokraka nie mógł widzieć jej ziela, bo ona miała go przed 
sobą i odchyliła nieznacznie.

— Przecież wszyscy święcą ziele — pomyślała rezolutnie, prze
konywująco.

Przed kościołem huczał kiermasz. K ilka dziadowskich kataryn 
szalało oberkami, zwracając uwagę na ciągnięcie losów i przepo
wiedni, jakie drukowane na karteczkach wyciągały sprytnie papugi. 
Ustawiona za domami karuzela rozlegała się od pisków dziewek 
i od dzikich pohukiwań parobków, ucieszonych krotochwilnym w i
dokiem, jak im spódnice zamiatało od pędu. Stragany trzeszczały 
od oblęgającej j-e gromady. Ludzie tłoczyli się, łazili, popychali, 
k lę li na siebie niekiedy bulgotem zgniłych przezwisk, gdy ciżba 
dokuczyła komu zbytnio.

K ilku  podchmielonych parobków śpiewało z największym w y
siłkiem gardzieli przeciągłe, góralskie pieśni, aż im twarze poczer
wieniały od wysiłku, jak u indorów, a oczy wybałuszyły się z orbit.
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że opuszczenie nastąpiło na P°' 
lecenie władz. Do wniesienia Pre'  
tensji uprawniony jest tak®® 
właściciel, jeżeli gospodarstw® 
opuścił na skutek zniszczenia 2a' 
budowań i osiedlił się w pobliżu'
skąd prowadzi swe gospodarstw®
lub przynajmniej wykonywa* 
nadzór nad nim.

Polonia z Niemiec
dla powodzian
Katowice, (hm) Polski Ośrędek 

w Auerbach oraz polskie obozy ”
Coburg i Schwabisch-Gmd®
przekazały za pośrednictwem1 
P.C.K. w Katowicach, dla PoV/0Ó 
dzian, 64 worki, 4 skrzyni® i 
kartony, zapełnione odzieżą, da
lej 8 worków i 1 karton, na*aA?Ó 
wane żywnością oraz wózek d»̂  
inwalidy, 23 koców i  kołder i  * 
płaszczy. Przekazane dary to wy
nik zbiórki, przeprowadzonej ®
w ie ś ć  o k lę s c e  p o w o d z i w  P o lsce| 
p rze z  ta m te js z ą  P o lo n ię .

Dary te skierowane 
przez Okręg P.C.K. do Woj. v  
wódz. w Katowicach wraz z 
rami, zebranymi w katowicK1 
Okręgu Czerwonego Krzyża.

ADRESY
REDAKCJI I  ADMINISTRACJA

JELENIA GÓRA -  ul. fcol«J®*
wa 18. tel. 21-00; W AŁBRZZC®
— ulica Stalina 2, obok PlaC,ł 

1 Grunwaldzkiego; WROCŁAW 
ul. Kościuszki 49, tel. 253;
TOM -  PI. Stalina 10, tel. 
GLIWICE -  ul. Zwycięstwa 
tel. 44-13; SOSNOWIEC — ali 
3 Maja 23, tel. 67-479; CZĘSl°* 
CHOWA -  Al. Najświętsze]
r i l Panny 35, tel. 21-67; 
SKO -  3 Maja 7, tel.
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200.000.-zl nagrody
możesz otrzymać, biorąc udział w k o n k a r s i e  CENfRALI 
SKÓR SUROWYCH na opracowanie najlepszej metody ścią
gania skór świńskich, — Bliższych informacji udzielają: Refe
rat Centrali Skór Surowych, Warszawa, ul. Sierakowskiego 2 
Oddziały Wojewódzkie Centrali Skór Surowych z siedzibami 
we wszystkich miastach wojewódzkich. Zarządy Rzeźni Miej 
skich w większych ośrodkach. (PAP) 2397 ^
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R O B I N Z O N  K R U Z O E
w filmie rysunkowym według powieści Daniela Defoe 

drukuje tygodnik dla starszych dzieci (9 — 14 lat)

» P R Z Y J A C IE L «
ilustracje i tekst J. M. Szancera 

SPRZEDAJĄ WSZYSTKIE KIOSKI! 2318

F # ł £ € / H i r :
W o rk i papierowe, ju tow e, szpagat tap ieerski, 
przędzę wszelkiego rodzaju, oraz m a n u fa k tu 
rę w  w ie lk im  wyborze. Ceny konkurency jne ! 

Sprzeda® ty lk o  loco magazyn.

Stefan M iś k ie w ic z
H U R T O W N I A  M A N U F A K T U R Y

Częstochowa, u l. P iłsudskiego 9, te ł. 15-52 
(PAP) 2361 •
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S k r z y n i e
wszelkiego rodzaju 

D R ZW I —  O K N A  i  FU TR Y N Y  

wykonujemy na zamówienie. — Oferty pro
simy kierować: T a rta k  K o l. B iskupska, poczta 

B iskupice, pow. Olesno Sl. 2279
X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X R X X ;:-:

C E N TR A LA  Z A O P A T R Z E N IA  H U TN IC ZEG O  
poszukuje kandydata na stanowisko

REFERENTA w Wydziale Importowym
Wymagana znajomość przynajmniej dwóch ję

zyków obcych.
Zgłoszenia osobiste lub pisemne do Centrali 

Zaopatrzenia Hutniczego, Katowice, Zamkowa 12, 
Wydział Importowy. (PAP) 2406

K a r m e l k i  P o m a d k i  
C z e k o la d k i M arm o la d k i 
P r a l i n y  H e r b a t n i k i

ii/jziprMłe sgaiaeisiiShtS bez ogron/rzeii *

C E N T R A L A  S P R Z E D A Ż Y  ‘
fańsiwawegu Z e d u c ze o ia  Przemysłu Cukierniczego

Warszawa-Praga, ul. Zamojskiego 28 2334

S K Ł A D  H U R T O W Y  K A T O W I C E ,  ul- 3 M a i a 6 8

3 0

PAŃ S TW O W A  F A B R Y K A  M A S Z Y N  i  A P A 
RATÓ W  C H E M IC ZN Y C H  W  ŚW ID N IC Y  
zaangażuje natychmiast

’nź. mechanika
na stanowisko kierownika Biura Kom 
strukcyjnego,

5-ciu doświadczonych konstruktorów
do działów Konstrukcji:
a) aparatów dla cukrownictwa,
b) pomp i maszyn parowych,
ę) kotłów i zbiorników aparatury che

micznej.
e) ogólnej budowy maszyn.

1 doświadczonego kalkulatora
na «stanowisko kier. Biura kalkulacji

2 kalkulatorów
1 majstra koltowego 
1 majstra odlewni oraz
3 kwalifikowanych modelarzy 
B tcwalif kowanycit formierzy
3 Kwalifikowanych tokarzy
4 kwalifikowanymi ślusarzy maszynowych 
Z  kwalifikowanych Kotlarzy
Mieszkanie zapewnione, warunki do omówię-1 
nia. Zgłoszenia piśmienne lub osobiste.z- po-t 
daniem życiorysu i przebiegu praktyki kie
rować pod adresem Państwowa Fabryka Ma
szyn L  Aparatów Chemicznych, Świdnica, ul. 
Nadrzeczna 35. 2359

Zakłady Państw. Monopolu Spirytusowego
w  B ie lsku -K am ien icy  (woj. śląsko-dąbrowskie)

zakupią
w sezonie owocowym 1941 r. większą ilość owoców

mianowicie:
1. Wiśnie 5. Borówki
2. Maliny 6. Porzeczki czarne
3. Czereśnie 7. Jeżyny
4. Truskawki 8. Śliwki

jak również w dużych ilościach i gotowy so k  
w i ś n i o w y .

Oferty z podaniem ceny i ilości owoców prosi
my kierować na adres: Zakłady Państwowego 

' Monopolu Spirytusowego w Bielsku-Kamienicy, 
woj. śląsko-dąbrowskie, w możliwie jak naj
krótszym terminie. ,

Bliższe informacje móżna otrzymać w Dyrek
cji Zakładów PMS w Bielsku-Kamienicy, tele
fon 13-02, lub też 13-04 i  13-07. (PAP) 2339 
D yrekcja  Zakładów PMS w  B ie lsku-K am ien icy

GQOOOQOOCK3CWOCXXXJ©QOa^

ŁAHCUSZKIZ B L A C H Y  OYttK-
do kratek wentylacyjnych i płócżęk, ustę

powych — d o s t a r c z  a :
BUD O W A W EN TYLATO R Ó W  — Olkusz, 
u l. 3 M a ja  n r 90. 2416

CENTR. Z A O P A T R Z E N IA  H U TN IC ZE G O  
w  Katow icach, u l. Zam kowa 12

Z A K U P I

dźw ig i na gąsienicach chw ytakow e z czerpa
kam i o nośności od ‘ /s tony.

Oferty ̂ pisemne składać do Wydziału Trans
portowego C. Z. H. (PAP) 2340

Zjednoczenie Przem ysłu Maszyn E lektrycznych
— Fabryka M  2 w  Cieszynie, daw n ie j Zak łady 
E lektrom echaniczne R ohn -Z ie lińsk i S. A . Cieszyn

— ogłasza

PRZETARG HIEOGRAItCZOHY
na dostawę 3.000 ton  ż w iru  płókaneg© do robót 
żelbetonowych 0—40 m m  loco fab ryka  w  Cieszy
nie, u l. Jana Łyska, w  te rm in ie  do 6 tygodni od 
dn ia udzielenia zlecenia.

Bliższe informacje otrzymać można w godzi
nach urzędowych w biurze technicznym fabryki 
w Cieszynie, ul. 3 Maja 15.
, Wadium w kwocie zł 50.000 należy wpłacić do 
Narodowego Ranką Polskiego,. „Oddział w C ie -, 
szynie, do dyspozycji Fabryki M 2, kw it dołączyć 
<k> oferty. - . >■ , x  / ■ ' ;; ;

Termin składania ofert 6 czerwca 1947 r. do go
dziny 10, po czym nastąpi komisyjne otwarcie 
ofert.

. Dyrekcja fabryki ■ zastrzega sobie wolny wy
bór oferenta, ewent, unieważnienie przetargu bez 
podania powodów. .... (PAP) 2404
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ZAODRZAŃSKIE ZAKŁADY BUDOWY MOSIÓW 
i WAGONÓW

w Z ie lone j Górze (woj. poznańskie) 
p o s z u k u j  ą

T echnih&w-mechariiitiiw
do biura konstr. pomocy warsztatowych, 
do biura konstr. mostowych 

K r e ś l a r z y
do biura konstr. mostowych 

Technika Butlou/luneyo 
Mieszkanie zapewnione.

Naczelny d y re k to r:
(PAP) 2413 (—) inż. K. Szwabowicz
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C entra lny Zarząd Przem ysłu Chemicznego 
w  G liw icach  —  z a t r u d n i :

Inżyn. i techników-chemików
Stenotypistki
Kalkulatorów przemysłowych

Podania, wraz z życiorysami składać w Wy
dziale Personalnym C. Z. P. Ch„  — Gliwice, 
ul. Radiowa 2 od 10 do 13. 2402

WYJAZD NA TARGI ZAGRZEDSKIE 31. V. 47 r. -  9. VI. 47 r.
• . i  rzemieślniczej i rolniczej, Federacyjnej Ludowej Republiki

nanifestacją potęgi ekonomicznej, twórczości i  odzwierciedlać będą kulturę narodów jugosłowiańskich,
mgosławii. — Liczne imprezy kulturalno-osj atowe i o r t « ,  ^ ^ Tf ugoślawi> 1  v  ^  A  q  A: wobec krótkiego czasu 
i wycieczki turystyczne zapoznają zwiedzających 'T;argi pę  którzy już zgłosili się do Ambasady, wyrażając chęć wy- 
aki nas dzieli od rozpoczęcia Targów Zagrzebsk. ^  z  Jebia __ w inni jak najrychlej zgłosić się oso b i ś c i e
azdu, lub też nowi, którzy interesują się wyjazdem ■ S osobistymi. Na podstawie tych dokumentów otrzymają 
v Ambasadzie F. L. R. Jugosławii w  W a r s S y * . ' a  w Ambasadzie F.Ł.R.J. bezpłatną wizę wyjazdową
odpowiedni dokument podroży w  ut-zvmaSe w Zagrzebiu zapewnione. — Wszystkie inne szczegółowe in-
oraz wizy innych państw. -  Zniżki g le jow e oraz utrzymanie w Adgr ^  Saska Kępa, A ldony n r 19. 2410
formacje otrzymają interesanci w Ambasadzie F- L. K. Jugo siawu w
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przyjmie natychmiast

2 s tenotypistk i
Wymagane biegłe maszynopismo, gruntow

na znajomość pisowni polskiej i przynajmniej 
roczna praktyka zawodowa. Warunki umowy 
do omówienia. — Zgłoszenia z odpisami świa
dectw wzgl. referencji kierować do Wydziału 
Powiatowego w . Koźlu, woj. śląsko-dąbrow
skie. (PAP) 2408
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Kursy kierowców  
samochodowych

Tadeusz Jankow ski, 
K atow ice, P lac W o l
ności 9. Te l. 323-82.

W pisy na nowy ku rs  
codziennie od 9 — ,18 

__________ _ fOSJ

C E N TR A LA  SKÓR SUROW YCH w  Ł O D Z I 
u l. P io trkow ska  n r  260

o g ł a s z a

przetarg nieograniczony
»»a w ykonan ie  3.000.000 do 5.000.000 sztuk ta b li-  
^ e k  drew n ianych z w ypa lanym i lub  w ytłaczany, 
•hi num erkam i i  cechami C entra li.

Wzór tabliczki oraz ślepy kosztorys można 
otrzymać w Wydziale Zaopatrzenia Centrali Skór 
Surowych w Łodzi oraz w Oddziałach Wojewódz
kich Centrali: '

1. Warszawa, ul. Sierakowskiego 2
2. Bydgoszcz, ul. Król. Jadwigi 4
3. Gdańsk-Wrzeszcz, ul. Kościuszki 7/9
4. Katowice, ul. Warszawska 19
5. Poznań, ul. Garbary 56
6. Szczecin, ul. Mickiewicza 30-32
7. Wrocław, ul. Kujawska 2.

Oferty pisemne, odpowiadające treści koszto
rysu ślepego, w zalakowanych kopertach z napi- 
sern: „Oferta na tabliczki'1 należy składać p 
Wskazanym adresem w Łodzi do dnia 9 czerw 
i-947 r,, godz. 9 rano, otwarcie ofert w tym samyn 
^hiu o godz. 10. , ,

Wadium w wysokości 50.000 zł należy wpl 
3o kasy Centrali Skór Surowych w Łodzi mp' 
jednym z .wymienionych Oddziałów Wojew 
C1ch Centrali, załączając kw it do oferty.

Centrala' Skór Surowych zastrzega 80 ,*e '
wyboru oferenta, a także u n i e w a ż n i e n i -

B iu ro  Techniczne M a te ria łó w  Budow lanych 
W Częstochowie, u l, K ilińsk ieg o  13, tel. 22-»

d o s t a r c z a :

m a t e r i a ł y

h u t g a w i
wagonowo i  detalicznie. . . . . . ._

Skórki ęsmarańczowe świeże
zakupuje stale Zakłady Państwowego Mono. 
polu Spirytusowego w Krakowie, ul. Fabrycz
na 13, Referat Zakupów, tel. 587-13 i 548-43. 
(PAP) 2389

ZJEDNOCZENIE P O LS K IC H  F A B R Y K  ŚRUB, 
N ITÓ W  i CZĘŚCI K U T Y C H  

Bytom , u l. Powstańców W arszawskich n r  14
o g ł a s z a

p rze ta rg  n ie o g ra n ic zo n y
na następujące roboty budowlane i instalacyjne,^ 

I  Budowa szkie letowej sta low ej h a li fabryez- 
* ne j o kubaturze ca. 20.800 m 3 dla hu ty  „ M i

ló w k ę "  w  Sosnowcu, u l. Francuska n r  12 
. 2. W ykonanie d la  F a b ryk i W yrobów  Nożow ni

czych i  Stalowych „B ube la “  w  Cieszynie, 
u l. Frysztacka n r 39/41:
a) instalacji łazienek, natrysków, umywalń 
i urządzeń sanitarnych,
b) instalacji centralnego ogrzewania nisko- 
p rężneg o

g W ykonanie nowego drewnianego dachu, kon 
' ’ s tru k c ji k ra tow e j nad ha lą „W id jo w n i“  Fa

b ry k i Narzędzi Gospodarczych w  Osowcu 
ko ło  Ogolą.

Podkładki ofertowe oraz informacje otrzymać 
można w Z je d n o c z e n iu  Polskich Fabryk brub, 
Nitów i Części Kutych — Bytom, ul. Powstańców 
Warszawskich 14, Wydział Odbudowy i Rozbu. 
dowy, I I  piętro oraz w biurach Dyrekcyj wyżej 
wymienionych fabryk.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 9 
czerwca br. o godz. 11 w Zjednoczeniu Polskich' 
Fabryk Śrub, Nitów' i Części Kutych — Bytom, 
ul. Powstańców Warszawskich 14, w Wydziale 
Odbudowy i Rozbudowy. (PAP) 2421

Z A K U P IM Y  N A T Y C H M IA S T :

1 kompletni aparat tlenowy
ratunkowy „Draegera“  do noszenia na 
barkach

1 aparat rysunkowy
„Izis" z liniami-do kreślenia.

Zgłoszenia kierować do W alcow ni H rabia 
Renard w  Sosnowcu, N iweeka 1. (PAP) 2353

Poszukujemy dyferencjał
do auta marki „Steyer - -  Daimłer — Puch" 
Typ 740, rok budowy 1938, cm3 2444, 6 cylin
drowy górno-zaworowy, dyferencjał łamany, 
blok aluminiowy. Kupimy taki dyferencja na
tychmiast. Prosimy powiadomić nas telefo
nicznie pod adresem; Powszechna Spółdziel
nia Handlowa, Lewinowi», nr telefonu 463, 
od godz. 8 do 13, i od godz. 16 do 18. 2376

I a Kredę malarską —  wagonowo 
la  Węgiel bukowy —  wagonowo 

la  Kit Szklarski —  drób ic
9 0 I e C ¡1 (P \P) 2308

M Ą t t i A M  ffSZJEfilCCWf 
BYDGOSZCZ, ul. Emilii Plater 17

Ogłoszenie
o sprzedaży zbiorów czereśni na terenie 

powiatu strzeleckiego
W ydzia ł Pow iatowy, P ow ia tow y Zarząd D rogo .

w y  w  Strzelcach Opolskich zaw iadam ia, że dn ia 
29 m aja 1947 r. o godz, 11 rano w  gmachu S taro
stwa Powiatowego przy u l. A rm ii Czerwonej 1, 
pokój n r  25, odbędzie się prze targ w  drodze lic y 
ta c ji zbiorów  czereśni z drzew  na wyznaczonych 
drogach państwowych, wo jew ódzkich, pow ia to 
w ych pow ia tu strzeleckiego.

Oferenci obowiązani są złożyć w ad ium  w  w y 
sokości 2% w kasie Wydziału Powiatowego, po
kój nr 15, sumy szacunkowej usta lonej przez 
Wydział Powiatowy.

Wydział Powiatowy, Powiatowy Zarząd Dro
gowy zastrzega sobie prawo wyboru nabywcy, bez
względu na cenę.

Bliższe informacje i szczegółowe warunki l i 
cytacji i umowy można uzyskać w  biurze Po
wiatowego Zarządu Drogowego, pokój 25, lub te
lefon nr 306. (PAP) 2419

Przewodniczący W ydzia łu Pow iatowego:
(—) Nowak, Starosta Powiatowy

P ow ia tow y Zarząd Drogowy w  N iem od lin ie
, o g ł a s z a

publiczny przetarg nieograniczony
na dzierżawę drzewek owocowych (ezereśnie, 
w iśnie, jab łon ie , grusze i  ś liw y ) na drogach w  
powiecie n iem odlińsk im  w  bieżącym roku.

Blższe szczegóły przetargu można otrzymać w  
biurze P. Z. D., Niemodlin, ul. Opolska 15;

Termin składania ofert do 4 czerwca 1947 r „  
godz. 11. — Otwarcie ofert nastąpi 4 czerwca 1947 
roku o godz. 12. 2374
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l I o I bs posady
GOSPODYNIĘ inteligent
ną, uczciwą w wieku 
średnim, specjalistkę ho
dowli drobiu poszukuje 
większe ogrodnictwo han 
dlowe dla prowadzenia du 
żej hodowli kur. Posada 
wolna od zaraz. Warunki 
dobre, traktowanie oraz 
całkowite utrzymanie z 
mieszkaniem i 4.000 zł mie 
sięcznie. Oferty z krót
kim życiorysem i odpisa
mi świadectw, proszę kie
rować do Zakładów Ogród 
niczych E. Bednarski, 
Świebodzice, Dolny Śląsk 
k/Wałbrzycha. ?890d

WYCHOWAWCZYNI do 
trojga dzieci poszukiwa
na. Mikulczyce k/Zabrza. 
Warunki dobre. Zgłosze
nia tel. 26-43 lub osobi
ście — kwiaciarnia „Wio
sna“ Zabrze, Wolności nr 
281. 8748g

CUKIERNIK znający wszy 
stkie działy cukiernicze; 
poszukuje posady. Oferty 
Dziennik Zachodni Za
brze pod „Cukiernik“ .

9000g

cPosad poszukują

PRZYJMĘ na stałe 3 de
karzy, 3 blacharzy, 6 po
mocników, 1 szklarza, Cze 
sław Gorzelańczyk, Cho
rzów, Sobieskiego 20.

8873g
ODLEWNIA Stali B-cia 
Bauerertz w Myszkowie 
zatrudni od zaraz inżynie 
ra-mechanłka lub techni- 
ka-mechanika, z długolet
nią praktyką warsztato
wą, na stanowisko kierów 
nika warsztatów mecha
nicznych. Warunki do o- 
mówienia na miejscu. Mie 
szkanie zapewnione. 28S8d

TECHNIK budowlany, do 
świadczony, z 10-letnią 
praktyką, potrzebny do o- 
pracowywania planów bu 
dynków fabrycznych no
wych i przebudowy sta
rych. Warunki do omó
wienia. Zgłoszenia kiero
wać do Odlewni Stali 
B-cia Bauerertz w Mysz-' 
kowie. 2399d
POTRZEBNA GOSPOSIA 
do 4 osób, która poprowa
dzi samodzielnie dom (z 
zamieszkaniem) Wiado
mość od 17 do 19. Gliwice 
ul. Marcina Strzody 7, m: 
3. 9010g
PRZYJMĘ natychmiast 
fryzjera i fryzjerkę na 
dobrych warunkach. Gdu 
la Roman, Głuchołazy — 
Zdrój. 2922d

BUCHALTER bilansista, 
ze znajomością buch. prze 
bitkowej, potrzebny od 
1 czerwca. C. Hartwig, Od 
dział Gliwice, Kłodnicka 
6. 9009g
POMOC domowa potrzeb
na ód zaraz. Katowice, Dy 
rekcyjna 3, „Światło-Si- 
łą “ , sklep. 9039g

PRZEDSIĘBIORSTWO 
państwówe poszukuje ru
tynowanych pracowników 
ekspedycyjnych oraz ma
szynistek, Oferty Czytel
nik Katowice pod „203“ .

9027g

PRZEDSIĘBIORSTWO 
państwowe poszukuje ru
tynowanej pracownicy biu 
rowej do Bytomia. Oferty 
Czytelnik Katowice pod 
„203“ . 9026g

TOKARZ metal, (precyz.- 
narzędziany) obejmie pra 
cę na wszelkie roboty — 
możliwie z mieszkaniem. 
Oferty; Wojciechowski 
Stefan, Kraków, Idzikow 
skiego 13. 2874d

Mgr NAUK ekonomiczno 
handlowych obejmie sta
nowisko księgowego lut 
kalkulatora w poważnym 
przedsiębiorstwie. Dłuż
sza praktyka, referencje. 
Oferty składać: Kraków, 
Stara Olsza Mieszka I, 
Boczna 9. 9044g
SAMODZIELNA poszuku 
je pracy domowej do 2-ch 
osób. Oferty Czytelnik 
Katowice pod „214“ . '

S033g

DOŚWIADCZONY buchał 
ter-bilansista, r e w i z o r  
ksiąg, zakłada, prowadzi 
i nadzoruje księgowość w 
mniejszych i większych 
przedsiębiorstwach. Ofer
ty pod „197“ Czytelnik 
Katowice. 9022g

MAGNETOFON (stillo) do 
nagrywania kupię. Kukul
skl, Katowice, 3 Maja 20.

2907d

KUPIMY kadzie drewnia
ne pojemności 1 do 3 m 
&eśc. najchętniej z drze
wa dębowego w stanie no 
wym względnie używa
nym. Fabryka Chemiczna 
„Gala“ Chorzów-Batory, 
ul. Kochłowicka nr I, te
lefon 401-46. 9032g

MOTOR 35 — 42 KM, 3000 
V, obroty normalne, ku
pię zaraz. Zgłoszenia Ce
gielnia Mechaniczna, Zie
liński, Zagórze k/Dąbrowy 
Górniczej, tel. 68-054.

9030g
SAMOCHÓD ciężarowy 2 
tonowy, rejestrowany, w 
dobrym stanie, kupię. O- 
ferty do Dziennika Za
chodniego pod „220-95“ .

9029g

ZAWÓD dobrze płatny 
uzyskasz, kończąc Szkołę 
Samochodową w Zabrzu, 
ul. Sienkiewicza 30. Przy 
jezdnym bezpłatne kwate 
ry. Praktyka garażowa 
Kurs 6 tygodni. 2409d

KSIĘGOWEGO - BILAN- 
SISTĘ przyjmie od zaraz 
Spółdzielnia Spożywców 
Huty „Bobrek“ . Osobiste 
zgłoszenia między godz. 
8 — 16, w biurze Spół
dzielni. Bobrek, ul. Wol
ności lla. 8835g
POMOCNICA domowa z 
refer., lubiąca dzieci, po
szukiwana. Katowicć, Ob
latów 8, parter. 8958g
PO TR ZEB N A  samodzielna 
pomoc domowa, re fe re n 
c je  wymagane. K a tow ice - 
Załęże, u l. Zarębskiego 4. 
m , 4. 9074g

PRZEDSIĘBIORSTWO 
państwowe poszukuje kie 
równika garażu oraz maj
strów samochodowych do 
Sosnowca. Oferty Czytel
nik Katowice pod „203“ .

9025g

KRAWCZYNI, pierwszo
rzędna siła potrzebna. Pra 
cownia sukien, Katowice 
Jana 11. 9023g

KUCHARKA samodzielna 
potrzebna zaraz. Katowi
ce, Kościuszki 5, restaura
cja. sai9g
POTRZEBNA dziewczyna 
samodzielna z dobrym go 
towaniem. Referencje po
żądane. Zgłoszenia: Kato
wice, Towary Wełniane, 
Mariacka 12. 9016g

KSIĘGOWY samodzielny 
ze znajomością księgowo
ści przebitkowej oraz a- 
merykanki, poszukuje po 
sady w Katowicach lub 
okolicy. Oferty do Dzien
nika Zachodniego Katowi 
ce pod „A. O. 92“ . 3013g
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In ż jjn ie r- 
A rch ilekt

s z u k a  odpow iednie j 
posady na Do lnym  
Śląsku. Oferty skła
dać proszę: „P A P“ , 
Poznań, ul. Mielżyń- 
skiego 8 pod „Inży
nier“ . (PAP) 2412

f ▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼¥¥▼V
KELNERKA • rutynowana 
poszukuje pracy w hote
lu lub większej restaura
cji. Oferty Dziennik Za
chodni Bytom pod „Kel
nerka“ . :)006g
INTELIGENTNY szofer- 
mechanik z średnim wy
kształceniem, bez nało
gów, czerwone prawo jaz
dy, długoletnia praktyka, 
poszukuje posady. Zgło
szenia: Gliwice, Nowowiej 
ska 2, Żólkiewicz. 8878g

2 INSTALATORÓW wodo 
ciągowo-sanitarnych po
szukuje pracy w miejscu 
lub na wyjazd.. Oferty Dz. 
Zach. Zabrze pod „Insta
lator“ . 8998g

DOBRZE wychowana mło 
da panna przyjmie zaję
cie w zacnym domu ewen 
tualnie wejdzie do rodzi
ny. Zgłoszenia do Dzien
nika Zachodniego w Za
brzu pod „Rodzina“ .

8997g

INTELIGENTNA repa- 
trlantka lat 38, poszukuje 
posady u samotnej wzgl. 
z jednym dzieckiem oso
by lub na plebanii. Ofer
ty Czytelnik Katowice 
pod „Lat 38“ . 8677g

KUPIĘ „Tatrę“ 4-cylindr. 
model 57 lub sam silnik. 
Zgłoszenia: Tartak, Men- 
drys, Panewnlk. 8988g

CHCESZ w łatwy i uczci 
wy sposób zarobić, sku
puj wszelkiego rodzaju u- 
żywane butelki, które na
stępnie odkupuje, płacąc 
najwyższe ceny, Sosno
wiec, ul. Leszno 4, w pod
wórzu, Katowice, ul. An
drzeja 4, tel. 337-00. Pod 
tymi adresami otrzymasz 
wszelkie informacje.

3971g

KUPIĘ SZARFOWACZ- 
KĘ do skór miękkich, kab 
zle do obuwia narciar
skiego, nity oraz każdą 
ilość przyborów szew
skich. Zgłoszenia: Łabrze 
Wolności 250. 2796d

F-ma „KAWAT“ , Kato
wice, ul. Brata Alberta 
4, stale skupuje wełnę 
owczą i przędzę maszyno 
wą. 7585g
R A D IO A P A R A T , lam py, 
wzm acniak, m ik ro fo n , ma 
szyny, do szycia, pisania 
oraz części do tychże s [*ze  
dasz n a jko rzys tn ie j w  f i r 
m ie  K u k u ls k i, Katow ice, 
3 M a ja 20. 2771d

O L E J K I  p e rfum ery jne , 
m ento l, o le je k  m ię tow y, 
g lice rynę, stearynę, surow  
ce kosm etyczne zakup i każ 
dą ilość „EN O LA“ , Łódź, 
N apió rkow skiego 24, te le f. 
177-00. P rzedstaw ic ie l, K a - 
tow ice -L igo ta , Poleska 3, 
te le fon  253-33. (PAP) 2458d

S p r z e d a żÜJ
KAMIENICE, pensjonaty, 
wille, parcele, składnice 
z bocznicą, okazyjnie 
sprzeda — B/H. „ARGUS“ 
Katowice, Mariacka 5.

6955g

ESENCJE i pasty aroma
tyczne do wyrobu lemo
niad wysyła za zalicze
niem pocztowym Prze
mysł Chemiczny „Mal- 
tra“ , Kraków, Zwierzy
niecka 35. 2831d

GEODEZJA. Niwelatory, 
teodolity, sprzęt mierni
czy, mikroskopy, poleca, 
kupuje, fachowo napra
wia: Wesołowski, Nied- 
balski i S-ka, Lodź, ul. 
Nowomiejska 3, telefon 
•145-65. 2o70d
WĘŻE do chłodnic samo
chodowych, KIERUNKO
WSKAZY (strzałki) KOR
K I gumowe, wszelkich 
rozmiarów. PRZEGUBY 
kardanowe DKW, USZ
CZELKI gumowe do kor 
ków porcelanowych pole
ca Dom Handlowy St. Lip 
ka, Kraków, Św. Agniesz
ki 2. 2882d

ZEISSA — Wilda — Teo
dolity — Niwelatory — 
Mikroskopy kupimy na
tychmiast. Marian Pujdak 
Warszawa, Marszałkowska 
118. (PAP) 2826d

OLEJKI perfumeryjne, 
mentol, olejek miętowy, 
glicerynę, stearynę, su
rowce kosmetyczne żaku 
pi każdą ilość „ENOLA“ , 
Łódź, Napiórkowskiego 
24, tel. 177-00. Przedstawi 
ciel, Katowice-Ligota. Po 
leska 3, telefon 253-83.

(PAP) 2458d

TRÓJKOŁOWIEC Tempo 
w bardzo dobrym stanie, 
motopompę benzynową, 
kasę ogniotrwałą, ,naszy- 
ny ręczne do liczenia — 
sprzedam zaraz, telefon 
350-51. 8956g

UWAGA! W „Mięsnym 
kombinacie“ w Wałbrzy
chu, przy ul. Małej 5, pro 
dukuje się i sprzedaje lód 
w cenie 4 zł za kg. Sprze 
daż przeprowadza się co
dziennie od godz. 9 do 15 
Dyrekcja. 2918d

SPORT — wszystko dla 
piłki nożnej, siatkówki, 
koszykówki, boksu do
starcza Dom Sportowy, 
Jan Pujdak i S-ka, Łódź 
Piotrkowska 83, telefon 
126-62. (PAP) 2534d
DREWNIAKI, sznuraki. 
spody, sandałki — hurt — 
detal — firma „Szczepko- 
Tońko“ , Kraków. Hala 
Targowa 22. 2722d

PRZYJEZDNY poszukuje 
pokoju w centrum Kato
wic. Cena do omówienia. 
Oferty Czytelnik Katowi
ce pod „8746“ . 3855g

UMEBLOWANEGO poko 
ju  poszukuje małżeństwo 
bezdzietne zawodowo pra 
cujące poza domem. Ka
towice, skrytka pocztowa 
151. 8954g

POSIADAM aparat do fo 
tokopii — przystąpię do 
spółki. Oferty Czytelnik 
Katowice pod „Licophot“ .

3959g

L e k a r s k i e

PRZYCHODNIA denty
styczna, Katowice, Dyrek 
cyjna 4. Laboratorium 
sztucznych zębów. Ceny 
znacznie zniżone. 8786g

ai-a-siUiiEiiSi,,
Manka i Sztuka

M Ł Y Ń S K I E  maszyny, 
Przybory wszelkiego ro
dzaju dostarcza firma Ka 
narek, Kraków, Mazowiec 
ka 35. 2721d

ZAKUPIMY każdą ilość 
korków i drzewa korko
wego różnych wymiarów. 
Zgłoszenia kierować: Cie
szyn, skrytka pocztowa 
nr. 94. 2888d

PARCELĘ położoną w o- 
brębie Wielkich Katowic 
lub najbliższej okolicy ku 
pię.-Szczegółowe oferty z 
ceną: Katowice 1, skr. 
poczt. 129. 2838d

W A O Ę
lekarską osobową, 

wagę apteczną, wagę 
analityczną!, wagę do 

ważenia n iem ow lą t
i inne — k u p i  

„E S K U L A P “
Dom Sanitarny 

Katow ice, 3 M a ja  23, 
tel. 325-90. 1907

RUTYNOWANY buchal
ter bilansista z praktyką 
skarbową w rewizji ksiąg 
obejmie stanowisko głów 
nego buchaltera lub inne, 
kierownicze stanowisko w 
przedsiębiorstwie prywat
nym handlowym lub prze 
myślowym. Warunek — 
mieszkanie. Oferty do 
Czytelnika, Katowice pod 
nr. „2865 K“ . 2365d

INSTRUMENTY mierni
cze, niwelatory, węgielni 
ce, planimetry oraz wszel 
ki sprzęt inżynieryjno- 
techniczny kupuje „Opty
ka“ Bytom, Dworcowa 7, 
tel. 51-66. 2403d

OKAZYJNIE do sprzeda
nia dom jednopiętrowy, 
DOM parterowy murowa
ny, zabudowania gospo
darskie, ogród owocowy 
około 4000 m kw„ pole or
ne, I-szy gatunek ziemi 
około 3000 m kw„ wioska 
Tarnawa Dolna, pow. Wa 
dowice. Zgłoszenia Biel
sko, Mickiewicza 16, m. 
8. 8924g
AAAAAAAAAA4AAAA.A

Sprzedam samochód 
4-oso&owy,Op6i~Kdd6t<
w d o b r y m  stanie 
z uposażeniem i ubez 
pieczeniem, rejestra
cja prywatna. Zgło
szenia: B iu ro  Tech
niczno -  H andlow e — 
W |. W ierzbanowskie- 
go, Chorzów, K a to 
w icka  24. Tel. 403-50. 
2423

>▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼»
SPRZEDAMY 150 mtr wę 
ża gumowego do kompre
sora o średnicy 3/4 cala, 5 
ton bednarki o wymia
rach 20/2 mm — 40/4 mm. 
Oferty składać Czytelnik 
Katowice pod nr. „100 H“ .

9048g

TAPCZANY, fotele, le
żanki, materace, łóżka 
połowę poleca tapicer, Ka 
towice, Stanisława 5.

2597d
OGÓRKI kiszone w occie 
poleca Wielkopolska Hur
townia, Chorzów, Prez 
Bieruta 6, tel. 407-53.

3984g
MŁYŃSKIE artykuły do
starcza Biuro Handlowe, 
Kraków, Karmelicka 46.

2407d

SPRZEDAM 2500 kg jęcz 
mienia do paszy kur lub 
karmienia ryb. Oślizło Jó 
zef, rzeźnik, Moszczenica 
Śl. 9040g

ZAMIENIĘ zaraz 3-poko- 
jowe mieszkanie z kom
fortem w domu skarbo
wym w Katowicach, ul. 
Jagiellońska, na 1 i pół — 
2-pokojowe w domu pry
watnym. Oferty Czytel
nik Katowice pod ..249“ .

9G47g
ZAMIENIĘ 2 - pokojowe 
mieszkanie z kuchnią i ła 
zienką w centrum Kato
wic na 3-pokojowe z kom 
fortem w Katowicach. O- 
ferty Czytelnik Katowice 
pod „208“ . 9031g

KORESPONDENC YJNE 
KURSY KSIĘGOWOŚCI. 
Informacje: Lublin, skr. 
poczt. 105. 2538d

1 g H h r
DNIA 17 maja po połud
niu zaginął pies, PINCZ, 
BIAŁY, PUSZYSTY, wa
bi się „MUCZEK“ . Odpro 
wadzić za wysokim wy
nagrodzeniem, Bytom, Sta 
szica 1/12, I I I  p. 3858g

P e m h h m i a

POSZUKUJĘ syna Krup- 
cały Stanisława. Kto coś 
wie o jego losie, proszony 
powiadomić matkę na ad
res: T. Korczyński, Lu 
bań, Skorzylecka 1, Dolny 
Śląsk. 9036g
POSZUKUJĘ ~Zofii ZA
WADZKIEJ - ONUFREJ- 
CZUKOWEJ, matki Jerze 
go i Włodka. Mam wiado 
mość o mężu. Nela B. Lu
blin, Czechowskiego 40/2.

KOLBY Wandy i Franci
szka ze Sniatynia Doszu
kuje brat, Zinkowski Wik 
tor, Bytom, ul. Jagiełłom 
ska 8. DOM STARCÓW.

9001g

POSZUKUJĘ siostrzeńca, 
Tadzika Kryształy, ur. 3. 
5. 1947 w Łodzi. Do sierp
nia 1944 przebywał w get
cie w Łodzi. Ktokolwiek 
wiedziałby o jego losie, 
proszony gorąco zawiado 
mić na adres Jakubowicz 
Frydląd, Stalina 29, pow. 
Wałbrzych. 2916dc B R iew ażaiea ia
UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne zaświadczenie obywa
telstwa polskiego na na
zwisko Bryla Marta, Przy 
chód, gmina Łącznik, po
wiat Prudnik. 2897d
-------—-— ------------ —ą-------
UNIEWAŻNIAM skradzic 
ną legitymację szkolną, 
świadectwa szkolne i za
świadczenie pracy. Hara- 
sim Jerzy, Gliwice, Po
przeczna 4. 8816g

Kursy K i e r u wc c w  
SA @ £H0DSW Y£ff
Mieczysław Studencki
Katowice, Stawowa 3
Telefon 34870 i 34872 
wyszkoliły t y s i ą c ®  
kierowców w czasie 
15 - letniego istnienia 

na Śląsku.
2162

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne dokumenty, kartę ewa
kuacyjną nr. 13750, ’legity 
mację nr. 2174, na nazwi
sko B ilik Teofila, Gliwi
ce, Wieczysta 5. S918g

UNIEWAŻNIAM zgubio
ną książeczkę Ubezpie- 
cząlni Społecznej w Czę
stochowie na nazwisko 
Michalik Władysław, Czę 
stochowa-. 2887a

JĘDRZEJECKIEMU Leo
nardowi, repatriantowi z 
Neuss, adres ojca: Wro
cław, Prałacka 8/12. 2901d

2 i pół-POKOJOWE kom
fortowe mieszkanie w By 
tomiu, zamienię na pokój 
z kuchnią w Katowicach. 
Zgłoszenia Administracja 
Dziennika Zachodniego w 
Katowicach pod „Irena“ .

9018g

2 ŁÓŻKA z materacami i 
kanapę, sprzedam. Kato
wice, Kościuszki 37, m. 9.

9038g

SPRZEDAM t a p c z a n  
skrzynkowy z szufką i 2 
fotele, nowe, Katowice, 
ul. Henryka Pakuły 4, m. 
2. 9035g

KSIĄŻKI NAUKOWE poi 
skie, niemieckie, kupuje
— sprzedaje Księgarnia
— Antykarnia Nikodem- 
ski, Katowice, Jana 14.

2718d

SPECJALISTA w zakre
sie zakładów wodnych 
zbiorników, odwodnienia 
zabudowań (plany, pro
jekty, ekspertyzy, koszto
rysy) poszukuje pracy, 
Oferty Czytelnik Gliwice 
pod „Inżynier-hydrotech- 
nik“ . 8912g

RUTYNOWANY buchalter 
bilansista - finansista, lat 
43, z długoletnią praktyką 
w przemyśle, handlu i 
bankowości, znający jed
nolity plan kont — zmie
ni posadę. Oferty kiero
wać pod „Rutynowany“ 
Czytelnik Katowice. 8978g

TRANSFORMATOR jed
nofazowy 380/220 na 110 
wolt, mocy 5 kilowat, so
lidnej budowy kupimy. 
Oferty „PAR“ Katowice, 
Warszawska 23, pod „Spa 
warka“ . 2878d

PACIORKI, w większych 
ilościach, parafinę, woski 
tłuszcze, zakupuje Bazar 
Katolicki, Łódź, Sienkie
wicza 49. (PAP) 2883d

CIĄGNIK z przyczepka- 
mi lub bez, kupię. Często 
chowa, tel. 11-65.

(PAP) 2933d

MEBLE nowoczesne, uży 
wane skupuje skład me
bli, Katowice, Młyńska 
14. 2680d

2 CHŁODNIE elektryczne 
sprzedam, na amoniak i 
metychlorid 1000 — 1500 
kalorii, kompletne. Wiado 
mość Tarnowskie Góry, 
Krakowska 23, tel. 47.

9034g

t Lokale haodtewe
REPREZENTACYJNY LO 
KAL-KABARET na Gór
nym Śląsku z uprawnie
niem do prowadzenia, z 
powodu wyjazdu odstą
pię za zwrotem kosztów 
remontu. Zgłoszenia kie
rować: Poste restante By 
tom pod „222“ . 9007g

KTO z przebywających w 
czasie wojny w Niem
czech wiedziałby coś o lo 
Sie SUŁKOWSKIEGO 
BRONISŁAWA ZBIGNIE 
WA, wywiezionego na ro 
boty do Siegen i pracują
cego tam do czasu wejścia 
wojsk sprzymierzonych w 
warsztatach kolej., pro
szony jest o łaskawe po
wiadomienie brata Buł- 
kowskiego Jana, Biała- 
Krakowska, ul. Legionów 
13, m. 7. 8S20g

ZAKŁAD fryzjerski — ob 
sługa 4 damskie, 4 mę
skie — do sprzedania, o- 
bok Katowic. Oferty Czy 
telnik Katowice pod nr. 
„216“ . 9015g

SPRZEDAM kilofy, łopa
ty, pompy elektryczne 
motory elektr., piece ga
zowe do łazienek. Oferty 
Czytelnik Katowice pod 
„192“ . 9020g

SPRZEDAM samochód o- 
sobowy marki D. K. W. 
Reichsklasse, używany, w 
dobrym stanie, motor no 
wy, na chodzie. Posiada 
wszystkie papiery. Wiado 
mość tel. 3-10-66, od £ do 
18. 9017g

WÓZEK głęboki, autko, 
sprzedam. Katowice, Gli
wicka 13, m. 3, front, po 
godz. 15. 8970g

WYTWÓRNIA bielizny 
„Kimono“ , Łódź, Piotr
kowska 24, m. 7, poleca 
koszule męskie w dużym 
wyborze. 2744d

POSIADAM duży skład 
z bocznicą, wagą wozową, 
magazyny, aparaty acety 
lenowe, koleby, biura w 
Bytomiu. Oczekuję propo 
zycji. Oferty Czytelnik 
Katowice pod „Budowla
ny“ . 8952g

POKOJU umeblowanego 
w Katowicach poszukuje 
inżynier. Zgłoszenia „Elek 
tra“ , Katowice, Słowackie 
go 39, tel. 360-63. 9045g
POKÓJ komfortowy wraz 
z utrzymaniem od 1 czerw 
ca poszukuje prywatny 
kierownik. Oferty do Dz. 
Zach. Katowice pod „222“ .

9037g
POSZUKUJĘ pokoju kom 
fortowego. Zgłoszenia Ka 
towice, Pierackiego 6, 
Sowiński, sklep. 8724g

DZIADOSZA Bronisława 
i żony jego Anny, zamie
szkałych do roku 1942 w 
Warszawie, Smolna 22 
(późniejsze losy nieznane) 
pilnie poszukuję. Każde
go, kto wiedziałby o nich 
błagam o udzielenie wia
domości. Wierteł Stani
sław, Biała-Krakowska, 
11 Listopada 17, dla Janu
sza. 8923g

POSZUKUJĘ Chadaja Jó 
zef a, przebywającego w 
1945 r. w Hildesheim Gal- 
wic Kaserne. Wiadomości 
proszę kierować: Jemieli- 
ta Marian, Wałbrzych, 
P.C.H. 2915d

POSZUKUJĘ Nusię i Ka
rola Sufrin, córki Reginy 
i Celestyna Sufrin, w 1939 
r, zamieszkałych w Krako 
wie, ul. Długa. Łaskawe 
wiadomości proszę kiero
wać: Keller, Wrocław, 
Czarnoleska 16. 3925g

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne następujące legityma
cje: Związku Restaurato
rów w7 Gliwicach, Krzyża 
„y irtu ti M ilitari“ , Krzyża 
Niepodległości, zaświadczę 
nie z obozu oświęcimskie
go, orzeczenie Sądu Spe
cjalnego v/ Łodzi przeciw
ko małżonkom Ostrow
skim, za osadzenie małżon 
ków Piwowskich w obozie 
koncentracyjnym. 8821g

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne dokumenty osobiste, 
kartę rozpoznawczą, wy
daną przez Prezydium w 
Sosnowcu, legitymację ha 
li targowej, wydaną przez 
Ministerstwo na nazwisko 
Wojtys Zygmunt, Katowi
ce, Warszawska 25. 8823g
UNIEWAŻNIAM zgubio
ne zaświadczenie obywa
telstwa polskiego • nr. 
32576 na nazwisko Kimko 
wic Jadwiga, Mikulczyce, 
Św. Wawrzyńca 12. 8836g
UNIEWAŻNIAM skradzic 
ne zaświadczenie obywa
telstwa polskiego nr. 
13565. Chwolka Julia, By
tom, Wesoła 3. 8837g

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne dokumenty, zaświad' 
czenie obywatelstwa P0*' 
skiego i deklarację wier'  
ności na nazwisko Oley 
Katarzyna Ingeborga, Za' 
brze, Wolności 242. 3852S

U N IE W A Ż N IA M  zguoio-
ną ka rtę  wymeldowania«
wydaną w Jeleniej Go' 
rze. Wierzbicki Bolesław, 
Tarnowskie Góry. 2914°
UNIEWAŻNIAM zgubio
ną kartę rejestracyjni 
RKU, wydaną w Kieł" 
cach, na nazwisko Kom0' 
rowicz Stefan, WałbrzyC“ 

'29170

UNIEWAŻNIAM zgubio; 
ną kartę rejestracyjni 
sklepu, potwierdzenie zgw 
szenia oraz dokumenty 
sobiste na nazwisko Ga
włowski Jakub, Biała, P“ 
wiat Prudnik. 28250

UNIEWAŻNIAM _ zgubio
ne prawo jazdy ’nr. I**/, 
wydane we Wrocław?“ : 
dowód osobisty na nazw 
sko Swiergała Józef.

89216

UNIEWAŻNIAM spało“ « 
deklarację wierności wy
dane przez Starostwo ” 0 
wiatowe w Bielsku 8. • 
45, nr. 1955 na, nazwis“ “ 
Anna Mazur. Czechow’® 
Górne.
U N IE W A Ż N IA M  zgubiony 
dowód osobisty na na2'  , 
sko Karkpszka Maksy«L 
lian, - C horzów -Batory- 
B isk. L is ieck iego 13. 90^
U N IE W A Ż N IA M  skradzio“ ® 
dokum enty, m e trykę  s* 
bu, dek la rac ję  wierne? e 
k a r tk i żyw nościow e za m 
siąc m a j, na nazwisko Z 
get M aria , K atow ice, 
k ie łk i 49.

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ną kartę repatriacyjną ze 
strefy amerykańskiej, za 
świadczenie pobytu w 
Polsce, odpis metryki u- 
rodzenia oraz tymczaso
we zaświadczenie obywa
telstwa polskiego żony 
Marii, Kortc Eugeniusz, 
Bytom, Piekarska 78.

8338g
UNIEWAŻNIAM wszyst« 
kie dokumenty. Bijok Jan 
Wójtowa Wieś, Wójtow
ska 6. 8841g

UNIEWAŻNIAM tymcza
sowe zaświadczenie oby
watelstwa polskiego. Smo 
lnik Anna, Gliwice, Jana 
Śliwki 33. 8843g

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne dokumenty, dowód o- 
sobisty, kartę ewakuacyj
ną i zaświadczenie Puru. 
Szymański Jan, Gliwice, 
Wrocławska 35. 8846g

UNIEWAŻNIAM zgubio
ne zaświadczenie pracy 
nr. 1641/8/46, na nazwisko 
Edward Franczyk. 3849g

UNIEWAŻNIAM zgubio- 
ną legitymację na nazwi
sko Mira Pavusek, wyda 
ną przez Gradski Narodni 
Odbor II, Rajon Zagreb.

8761g

DUZINKIEWICZA Kazi
mierza, ur. 13. 10. 1922 r„ 
pochodzącego ze wsi Ha- 
dynkowce, pow. Kopy- 
czyńce, woj. tarnopolskie, 
poszukuje matka Duzin- 
kiewicz Magdalena, Prud 
nik, Polna 10, woj. śląsko 
dąbrowskie. 2896d

AMALII Łabuzównej, ur. 
1919 r. w Trembowli, woj. 
tarnopolskie, poszukuję. 
Wiadomości na adres: He 
lena Aniołek, Częstocho
wa, Kazimierza 17.

(PAP) 2932d

UNIEWAŻNIAM zgubio
ne zaświadczenie obywa
telstwa polskiego, na na
zwisko Grychnik Małgo
rzata, Zabrze, Słoneczna 
38. 8851g

UNIEWAŻNIAM skradzio 
ne dokumenty: dowód o- 
sobisty, kartę rejestracyj 
ną wydaną przez RKU 
Paczków na nazwisko Bui 
ka Jan, Gościce, pow. Ny 
sa. 2912d

UNIEWAŻNIAM zgubio
ne zaświadczenie wojsko 
we wydane przez RKU 
Nysa na nazwisko Witos 
Stanisław, Więcmierzyce, 
pow. Grodków. 2913d

UNIEWAŻNIAM piecząt
kę podłużną: Młyn Elek
tryczny Ziemięcice. 2929d

i)041g

U N IE W A Ż N IA M  skradzio“ ® 
we W roc ław iu  na dwo* 
PKP, ka rtę  ew akuacyi1” ,’ 
ka rtę  re je s tra cy jn ą  2  
sprzedaż obuw ia, na 
sko Suchostawski Srar.)c’ 
Opole, Zygm untow ska

U N IE W A Ż N IA M  Z g u b i l i  
ka rtę  rozpoznawcza, w g* 
ną dn ia  6. 3 43 r. w  D p jjjy  
m ilu , n r. 41.2/42 i  
handlowe, na n a z w i j  
Pstrąg Jan. G liw ice , ul- „j 
szecka 32. 290

U N IE W A Ż N IA M  ZgU bMJJ? 
dokum en ty : ka rtę  ewaKu 
cy jną , książeczkę w ojs* 
wą po lską ,’ nom inację 
gospodarstwo, odcinek ^ y 
m eldow ania, fo togra fie , ^  
dane na nazwisko 
S tanisław , zam ieszkały
lenia Góra, Warszawska ^

U N IE W A Ż N IA M  z g u W ^  
ka rtę  re je s tracy jn ą  na y  
zw isko R itte r  Cecylia- 
brze, Zaw iszy Czarnego ^

U N IE W A Ż N IA M
tymczasowe zaswiadc-c“  
obyw ate lstw a Polslciewy 
ka rtę  dem obilizacy jną, ”  
daną w  Gdańsku, k a r t ę ’ 
jes tracy jną  R K U  C ie ®  
oraz inne  dow ody oso“ S,o- 
B ijo k  K a ro l, Bytom« Ajga 
n iuszk i 11. 90

U z d r o w i s k ^
W ZAKOPANEM 
nat, 12-pokojowy, ul. "  
moyskiego 1344, wydz>? 
żawię prywatnie lub 1 
stytucji. Oferty kierowa«-- 
Maria Pałkowa, ^ szĉ qod
ul. Mickiewicza 1/5.

FILATELISTOM cenni» 
wysyła Dom Filatelisty 
lny, Witkowski, Po,?;Lid 
Św. Marcina 18.
O S T R Z E G A M Y  p rzed 
byc ie m  sk ra d z io n e j 
n y  do p isa n ia  m a rk ^  » r> 
d e rw o o d  S ta n d a rd “  
85362/46 T z d łu g im  , w " a 
k ie m , w  d n iu  z 19- 
20. 5. 1947 r .  Z w ią ze k  *  
w o d o w y  R ob. i  l ’ raC. n 0- 
P rzem . B u d . C eran i. 
k re w n y c h  Za w odów , 
d z ia ł K a to w ic e . „-nfid

opa'PIEGI, żółte plamy. 
Ieniznę, usuwa Axąr o- 
Krem. Do nabycia v''„,«;gd 
geriach.

Cennik ogłoszeń:
Ogłoszenia tekstow e : za 1 mm łamu tekstowego (szer. 50 mm) 60 — zł, nekro log i w tekście 8 0 . -  zł. Ogłoszenia za tekstem  dzia ł zw ycza jny: za 1 mm szp. (s**- 
37,5 mm) 40.— zł, nekro log i: za tekstem (dział zwyczajny) wymiar do 50 mm wysokości 30.- zł, powyżej 50 mm wys. 40.— zł, powyżei 100 mm wys 60.- zł' 
? fj® s*en,a ? „"^ne; Thandlowe s*owo 2l0'~  z i> prywatne za słowo 15.— zł, poszukiwania rodzin i pracy 5.— zł. zguby 15 zł. Pierwsze słow o tłu s ty m  drukie«?
dodatkowo 100%. Najmniejsze drobne ogłoszenie 10 słów — największe 40 słów. Zastrzeżenie m ie jsca wśród drobnych ogłoszeń: do 50 mm 1 szp dopłata 50 
(cena jak za tekstem), ponad 50 mm i przy 2 szp. bez względu na wymiar dopłata 100%. U kład  tabelaryczny — bilanse i  kom binow ane dopłata 50%. Ogłoszeni» 
zagraniczne — 50% drożej. Do ogłoszeń n iedzie lnych i  świątecznych dolicza się od sum y b ru tto  25% dodatku.
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